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Widok na 'Plac Warsza.wski w Paryżu Otwarcie wspaniałej autostrady w Wiedniu 
( 

WidOok zpod Wiety Rlffla na plac Warsz awskl, oraz na gmach Trocadero, który 
ma być zburzony w zwla,tku z wystawą światowa, w 1937 r. 

Na zdjęciu otwarta w ub. sob-otę autostrada na GrossglMkner w Austrji, Zibud~ 
wana kosztem 26 miljonów szylingów. 

t n oblę· en · a na Krecie 
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Gen. KondyUs zapowiada wysł.anle na Kretę okrętów woJennY'ch .1 samoloiów' -
St,rajkujący ldobyli arsenał broni 

A t en y. (pAT.) Według doniesień 
z Krety, w Kandji i okolicach wybuchł 
!trajk robotników na plantacjach oli­
wek. Według powszechnego mniema­
nia, położenie uważać należy Za po­
ważne. Rząd grecki wysłał na Kret~ 
dwa kontrtorpedow.ce, Mlem przy­
wrócenia spokoju. W miastach H&­
rakleion i Kandja ogłoszono stan wo­
jenny. Strajkujący, których liczba jest 
bardzo znaczna, zbierają się w grupy i 
występują czynnie przeciwko zarządza­
niom policyjnym. W niedzielę doszło 
w Kandji do starcia z policją, przy­
czem 20 osób odniosło rany. 

Flota grecka została skoncentrowa.­
na w oczekiwaniu dalszych rozkaz6w. 

L o n d y n. (PAT.) Według donie­
sień, nadeszłych z Grecji, prefekt !{an­
dji sądzi, iż strajkujący działają pod 
wpływem motywów politycznych. W 
ręce strajkujących dostał się Jeden z 
arsenałów. 

A t e n y. (PAT.) Minister wojny, 
gen. Kondylis, po naradzie z władzami 
wojskowemi i cywilnemi wyspy Kre­
ty, zapowiedział wysłanie na wyspę 0-
krętów wojennych i samolotów. 

A t e n y. (PAT) Na loOtnisku ateń-

skiem 25 żołnierzy rozpoczęło agitację 
przeciw rządowi. Oddział żandarm-e­
rH, wysłany dla zaprowadzenia porząd­
ku, został powitany salwą. Porządek 
ostatecznie przywrócono. 15 żołnierzy 
oddano pod sąd wojenny. 

Tajna agitacja Stahlhelmu 
w Rzeszy 

Zap01.lJiada on walkę ~ Tr~eciq R~e8~q i 8WOj-e ~dy 
w C~warteJ R~eny 

War s z a w a. (Tel. wł.) Przez wi&-I ·nictwo niemiecko-narodowe rozwijają 
deń nadchodzą wiadomości o nastro- ożywioną działalność propaga-pdową 

jach w Niemczech. Stahlhelm i stroll- przY .pomocy tajnYi:h ulotek, które 

or ormepo 

propagują hasło "Stahlhelm w walee 
z Trzecią Rzeszą będzie rządz.ił CzwaJ'oo 
tą Rzeszą.". 

Ogólnie pojawiają się objawy nie­
zadowolenia, zwłaSZcza wśród rolnic· 
twa, z powodu wykonywanej prz~ 

rząd kontroli gospodarki rolniczej. 

Nowy poseł argentyński 
w Warszawie 

War s z a w a. (Tel. wł.) Przybył 
do Warszawy nowy poseł argentyński 
Edwarda Colombres. Nowy poseł zło­
ży Prezydentowi swoje listy uwierzy. 
telniające w połowie sierpnia. (w.) 

Plaga szarań'czy w Besarabji 
Czern ioOwce. (PAT) W połud­

nioOwej BesarabH pojawiły się masowo 
stada szarańczy, wyrzl\Jdlzają.c olbrzy· 
mie szkody na pola.ch. Władze rumuń­
skie wszczęły energiczną walkę z ta 
pla.n. 

. Wybueh w fatiryoo 
K a 1 s e r l a u t e r n (P AT). W fa.­

bryce materjałów Chemicznych nastą..­
pił dziś rano gwałtowny wybUCh. 10 
robotnic odniosło ciężkie rany. Dwie 
z nich po przewiezieniu do szpitala. 
zmarły. 

I 
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Przywrócenie praworz~dnoś[i podatkowej najpilniejszym postulatem chwili 
p o z n a ń, 5 sierpnia. 

Od kilku miesięcy zapanowało mil­
czenie w spraw ;.e refoOrmy pOd~t.ko\\ej. 
Ubiegłej zimy móv,'i ło 5ię o tem dużo. 
Przyszły różne zapoOwiedzi. Od te~oO 
cza5U ani ciężar podatków nie zmalał, 
ani też nie poprawiła się zdolnoOść płat­
nicza społeczeństwa. A teraz iak gdy­
by opanoOwałoO je tLczude beznadziejno­
ści: niebardzo wierzy zapow,iedziom ulg 
i znosi ciężary poOdatkowe mniej lub 
więcei cierpliwie. 

Ze .strony oOfic.:alnej przed paru laty 
wysunięto twierdzenie. że oOkres kryzy­
su. CZy też deoresioi A/:osD<>darczej nie 
nRdl'lje się do pr~ep.rowadzenia reform 

podla tkowych. Pog ląd ten iest zastoso­
waniem fatalnej teorji przetrzymywa­
nia kryzysu: trzeba cz,ekać spokojnie aż 
kryzys minie. zaciskać pasa. a ootem 
dopiero przyjdzie cz.a:s na reformy po­
datkowe. 

Ten p.o.glą,d nie wytrzymuje próby 
życia. Wa·lki z kryzysem niepodobna 
skutecznie prooprowadzić, jeżeli się nie 
zaatakuJe gO także i w dziedzinie budl­
żetoOwej. Nie ruszy się z miejsca wy­
twórczość i obrót. 00 ile nie przystoOsu­
ie się ciężarów publicznych do rzeczy­
wistej siły płatniczej. 

Walka z kryzysem wyIDa.a-a nie 
PQdatkól"ł: ..knmowy'b". lecc ·. do-

stosowania całego systemu danin 
publicznych doO zmniejszonego do­
choou społecznego. Reforma podat­
ków łąCzy się ściśle z przeprowa­
dzeniem rzeczywistych oOszczędności w 
goOsoodarce pcublicznej, uwolnien'iem 
jej od nieproduktywnych zadań i róż­
nych funkcyj, które nte pozwalają się 
podnieść w'yczerpanemu gospodarstwu 
narodowemu. 

Droga ta nie jest łatwa. Wymaga 
ofiar Ale te ofiary nie idą na marne, 
iak różne ciężary, które wprowadza się 
PO to. by utrzymać dawna skalę życia 
państwa. by nakręcać koniunkturę, ZR­
bielaJ~ coraz wiwza częM docbodu 

społecznego . 

Ofiarą powinny paść rz~zy' martwe, 
niezdoOlne do życia. Bo oOstat~znie. ja,.. 
ki jest pożytek z noOwych ciężarów po{)­
datkowych i przykręcania śrub, pOdat­
kowej. ieżeli mimoO to deficyt budże­
towy nadal istnieje. mimoO optymistycz­
nych zapowiedzi je·goO zni·knięcia? 

Reforma podaŁ.ków wymaga oOszczęd­
ności. Niema powodu ukrywać tego 
faktu, że oOsz.czędnoŚCi zmniejsza ilość 
osób. które państwoO utrzvmu ie. które 
tywi. potrzebnie czy niepotrzebnie. 

Ale chodzi 00 to. by odSluwajac od 
żłobu państwowe~o dziesiątki t.vsie<:y 
ludzi, st-woruć momoić Pl'8.CY dla sa-



tek tysięcy. A zresztą' czy się ehce. e1.y 
się n:e chce. trzeba zmniejszyć budże­
ty publiczne. bo nie można żyć z chro­
nicznym deficytem i zadłużać się bez 
końca. 

I dlatego konieczną jest reforma po­
datkowa. Im później sil,> do nie.i przy­
sta:pi. tern ~orzej d.la ~ospOdarstwa 1 
dla skarbu. 

Reforma ta iednak nie może bvt 
CZySto teoretycznem dziełem. Nie wy­
starczy obniżyć nadmierne niekiedy 
stawki oodatkowe. znieŚĆ pOdwójne 0-
podatkowania. różne dodatki i .. opia­
ty" oparte nieraz na dQŚć watpliwych 
podstawach prawnych. usunać cały cha­
oQs POdatkowy. Obok zmian ' nat-ury 
ustawow~i ootrzeba nowej prakt\'ki, 
nOW6,1(0 ducha w administracjI podat­
kowej. 

Najlepiej nawet obmyślony syste-m 
podatkowy można wvkoszlawić i>rzez 
cia _nv fiskalizm . Obywatel. płacący 
oodatki. musi wiedzieć. ile na'Ptawdt;> 
od n tello naJeżv ale dzisiaj. a Ile bf:>dzle 
się należało jutro. Nie moie być zdany 
na. dowolność niekontr.ołowanvch na­
leżycii:l władz oodatkowvch. Przywró­
cenie pr!lworzadno{lci podatkowei lest 
joonvm t najpilniejsz.ych pOStulatów' 

Wielkiej reformy nfe przeprowadtl 
się z dnIa 'na dzień Zanim ona Drzv­
nieSiti do.irzale . .owoce. trzeba iut \IV 
Duefściow:vm okresie dać wytchnienie 
życiu Il'OSood81'o.2emu. 

Konlectne jest wprowadzenie ooko­
iu pOda.tkowuo. To znaczy tueba da~ 
.sr\\>·arancje, ze- przez oeWien czas nie 
będzie sl~ wprowadzałO nowych podat­
ków. ani podwyższał.o istniejących. 
Trzeba umóW"wić kalkulacje tym. któ­
rzy produkują, którzy utrzymują pań­
stwo, a nie źyją z państwa.. 

R6wn«zeini(> należałoby dać ulgi 
POdatl~owe tym przedsi~blorstwom, 
które w na .1bliźszvm okresie po\\>iększą 
stan za.trudnienia. by w ten sposób Zlł­
cllęcić d<> uruehomienia produkcjI. 
Bezrobotni kosztuja wi ę~e i. nli przvno­
si podatek. który spada odrazu. na tegl). 
kto zakłada nowy warszta.t pracy i za­
trudnia nowa sile roboCZą . -

C~s najwyższy, bv zerwa ć z bler­
nościa w teJ dz.ied'lfnie. T \, pv fiskalizm 
nie doprowadzi do prz ełamania krvz,,­
::.n. Reforma podatk6w. to tedrio ·z 
g-łównych narzędzi walki z zanikiem 
orodukcji 1 bezroOOcIe.m. · 

_._~~ . -, - " ROMAN: . .Rya.ARę!\n~ , 
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Strasser 'na S,am'os 
A t e n y. (P AT) Policja otrzymała 

wiadomość, li Otto Strasser bawił 
przez kilka dnt na wyspie Samos. Poli­
cja uważa. za wykluczone, aby . ~dało 
mu się zbtllc. · 

Zgon weterana wojny 
. z lat 1870-71 

p u~ k. (PAT) W 8trzelnl~ p-od 
Puckiem zmarł w wieku 91 lat Jan 
Otatdzón. weteran- "\J.·()Jny francusko­
prtlskiej w la ,ta~h 1870-71. Zmarły br/l.ł 
udział w bitwie ,pod Sed1ańem i Dijon, 
.c;rdtiś 7A:>S;t.ał ranny. 

Zwłoki na He'lu 
K rt1 Ż fi i e a. (PAT) Pod łCużntcą, 

na półwySpie helskim, znaleziono zwlo­
·ki jti1ki(!góŚ męzctyzny z ptzegti'zeloną 
skronią.. Dochodzenie wyk,azałó, że za4 

bitym byl technik drogowy te Lwowa, 
'Konrad Appenceler. Appenceler J')ópel­
nil samobójstwo z,powodu zawódu mi­
łosnego, 

Zapis dla żydów 
w Bydlgoszczy 

w II, r s z a W a. (Tel. wł.l W swoim 
czasie głóśną była sprawa zapisu w wy­
solwści pół miljona złotych na. rzecz 
instytucji dobroczynnych żydowskiCh 
w By,cl~os zczy przez emigrantkę żydow­
ską Len-ę Koehen. Samorząd bydlgoski 
odmówił przyjęcia tego zapisu. Osta,t­
nio ministel'stwo spraw wewnętl'toych 
zatwi erdziło ten zapis. (w) 

Z l.arządu przymusow'ego 
m.ajątków ks. von Plessa 
K a t o w i C e. (PAT) Jak sil,> dowia­

dujemy. 2:atzadcB. przvmU$OWY alajat­
ków ks. von PleM8 ini Bronisław Ko­
walski wpłacił w dnhJ 5 bm utzt;>dowf 
sk'aroowemu w Pszczynie 250 tVSip,c)' 
td.ułem dalszej raty na spłat\' zaległych 
Podatków. dla kt.órvch ściągnie<:ia zo­
stał ustanowiony, Ulrtąd! . przvmu~owy 
Jest to() dru,lta tata tej samej wyso~oś~i, 
W P ' f](' O\1H ~h ~k i(' mll !:'karhowl zdoo.b,~ 
d0W Illajł;Ltków k:i. V()ll Plert5. - ~ 

o ~ a· ni! U~ illli l! ~W!1I0 ' ~ anowi~ a 
PodeJmie rokowania z Gdańskiem~ ale PlO zniesieniu ·przez nIego zarządz,eń - Pesy­
mistyczne nastroje w wolnem mieścIe - O'plnja angielska przewiduje konflikt mIędzy 

Polską a Niem'cami 
W Ił r s % a wa. ('fet wł.l W ntedz1e­

lę przybył dto Warszawy w sprawach 
służbowych generalny komisarz w 
Gdańsku, min. Pap~e. W poniedziałek 
w poŁudnie był przv.łl;'łv J>rzez ministra 
Becka. któremu zreferował sytuacjI;' w 
Gdań~~ku. Poza tern Papee k.onferował 
t przedstawicielami ministerstw gosPO­
darczych. którym pOdlegają spraw:\-' cel­
ne l gospodarcze na terenie Gdańska 

Wat s z 8. wa. (Teł. wł.) Min. Papee 

od.iechał w poniedzialęk wieezorem do 
Gdańska. W el~gu wtorku złoty on se­
natowi gdańskiemu odpowiedź rzą.du 
pOlskiego na ostatnia note gdań:sh. 

Nota polska bl;'dz.ie steJa na stano­
wisku dotycnczaSlOwem. to zńacz-y rząd 
polski gotów iest orz.ystapić do ~ko­
wań z Gdańskiem. po znieSirniu' pnet: 
niego zarzedzeń. POla tem nota b~d%le 
ooletnizowala 'ze sl-an.owiskiem. zawal'­
tern w ostatniej noo.ie gdafisklai, jako-

. Abisynja godzi się 
'" na rezolucję Ligi Narodów. 

Na wlł~~l1li wypadek ruclł wojsk t;--wa Hadal ••• 

P a r y~. (T~l. wl.) Według don fe­
sień z Addis-Abeba, należy się liczyć z 
przyjęciem . przez Abisynję rezolucji ra­
dy Ligi Narodów. prtyc'zem rząd abi­
syński wyrda przekonanie, że cało­
kształt sporu włosko-abisyńskiego roz-

patrzony zostanh~ przęz radę na. &e~jl 
L. N., rotpoczynajQ.cel Się 4: wrześ.nia.. 

Rucb wojsk abisyńskich w kierun­
ku granicy półnOCnej trwa nada.l. · . W 
ostatnich trzech dniach pnes.do·,przez 
Addis-Abeba około 6.000 żołuierzr.· 

Lewoniewski będzie tartował 
Pa.ryż. (PAT). Agencja Havasa dO-I do Moskwy, skąd prawdpooobniQ po­

nosi z Moskwy, żo repa.racja samolotu de jmie now~ próbę. jeśli warunkI me­
Lewoniewsldego została już ukoilCZO- teorologiczne będę. sprzyjaję.ce 
~a. Lewonfewskl zabierze swój aparat 

Nauczyciel francuscy podżegają 
do r wolucji . ~ .. 

Nleslychtłne ' stanałC;slw -elff!mełł.ww Skł·((J' Ie. lMt'l~t)U'yc'" 

P a r y t-iPA T).·W- ParyŻu"'Obl'aaU--·--'I;8.do-we:»en-ie-"\II kQla.tl\ pl·ą.wicow ych. 
je kongres "Syndykatu' Narodowego Daje temu wyraz r6wnież prasa, nie 
NaucżycirBi", który grupuje elementy SZC~~('ząc ostry-ch uwag pOd adresem 
przeważnie skrajQie-l€wlcowe. W to- tY'h nauczycieli. którzy, jak pisze 
~u obrad . }{ill{al\l'ottlie 'występowano ,.Jout'nal des Dćbat~", "u'OSZCZł się 
:przeciw d~kretom rządowym i ustrojo- trlkO 6 obatflnle wazelklej lęgil.1nęj . 
wi kapitalistycznenlu.· To, ,skrajnie włą.dzy.i sp(Jł.riiajl}., rolę publicżnych 
lęwico\ve rlą.stawienie Wielkiej orga- podźega~zy do rewoueji" . . 
nizacji zawodowej wywołUje dute nie-

Komuni ta niemiecki 
skazany na karę śmierci 

B e r l i n. (Tel. wł.) Były komuni­
styczny poseł do I\.eichstagti, Kayser, 
skazany został przez berlinski trybu­
nał ludowy na karę śmierCi za dzia­
łalność k!)trll.tnil!tyctną. Dalszych czta· 
rech oskarżonYCh ska:?:ano na clętkie 
więzienie od 12 do 15 lat. 

Kayser po rozwiązaniu ReIchstagu 
~osta,ł internowahy w dlliu 28 lutego 
1933 roku w, obozie kon~entracyjnym. 

Zwolniono go 23 grudnia 1~33 po zło­
żeniu przyrzęczenla, że nie : bęązie już 
uprawiał działalności koinilOlstyc~nej 
Złamanie tego przyrzeczenia policzono 
mu ta rnomMt bardzo' obtiQżający. 

Sk~anie Kaysera na karę śmierci 
jest drugim wypadkiem stosowania 
przez trybunał ludowy na]wYżI!Zf!!j ka­
ry za tego rOdzaju przewinienia.. 

Zjazdy ' krakowskie I runkaeh. . P.oP~zedziły go dlys"kl\1.sje 
wśród wtaJemUlczooych na temat ot-

(.) W Krakowie tozpoctynają sf~ gani:tacH samego zjazdu: CllY nadać 
zjazdy legjonistów: w J)(>niedz i a.łek zjazdOWi chara,kter h.omagjum dla swe­
zjatdikół ',pułkowych, a we wtorek - go komendanta. czy t{tż ttrządzić ~ebra-
le.gjonisŁów. nie polityczne. 

W n !1szyc h warunkach był:1 to . OIS-tateczn,ie zdecyd()~ano •. te. sam 
czynniki polityczne. Nieraz wy.powia- zJaz~d m!! byc raczej manIfestaCją załob­
dał sie na nIch Józef Piłsudsk i a cz«;,sto ną zołUlerzy dla swego wodza. Ale w 
swym WY5t.ąopłenlom nadawał' charak- przedJzień zjazd,u postanowiono odbyć 
ter' aktualny. Od czterech lat już nie z.iazdv kół pułkowych. or~nnlzacH. o 
przemawiał. choć nieraz. iak np. w Ra- charakterze społeczno - Wwarzvsklm. 
domiu, w zjeździe uczestniczył. Wtedy Tutai postanowiono przeprowadzić de­
do .,wiary legjonowej" przemawiał gen. baty o sprawa(!h, które bolą, a tak.że do­
Rydlz-Smigły, jako pewnego rodzaju konać nowych wyboróW. 
sukce.sor tradycji J . Piłs.udskiego. A tu wychodzą szczeHóły nIeraz o-

Ostatni zjazd odbył się w Warsza· sobliwe: np. prezesem Kola Czwarta" 
wie w r. 1933. Wte-dy płk. Sławek u ków wybrano niedawno dra PoJaklewi· 
stóp krzyża Traugutta podZielił się z c:?a. już po. wyroku. w~dane~o nań 
zebranymi swa koneeocją elitaryzmu, pne~ pre2~'ąJU~ 'B. B. Główny tol\ 
któUgo główną, Część skład&wą mieli zj~zdowi będą nadawali leA'joniśc\. kt6-
stanowić właśnie - legjoniści. Jak po- rzy pOzo~tali w wojsku, a nie ci. ~ 
sZły wypactki. wiemy. W roku minio- przes:>:!i do polityki. . 
nym iuż zjndu nie urządzono. Ii do od- OkolicznoścI. towarzYszace tym zis-

: wołą.tlia Jego wyzy~kan{) p9wódz, któ· zdom, potTllfią się przycnnić. do %01'-1 
ra wówtza.s naw~eslzil~ Mał&polskq. .ientowania sie \V wew netrlOvch Djl.Stro. 

T{','{ol'oCZIlY Zjazd jest l1 ie rwt'-zym . i tlch ()bozu. który ddslaj jest u wla· 
który iie odbywa w litliięni~)Dl'ch wa· dlGY. 

bv P1'ZYCzyna. konfliktu ·bvłY . zarząd'z&­
nla pOlskIe z dnia 18 lipca. Tekst noty 
polskIej wstanie o~ł()Szony prawdopo-
dobn ie ' w środę. 'Iw) 

W 8 r s ~ a w a. (Tel wł.) Z Gdań­
ska d.on.oszą do ,.Kurjera Warstawskie-
gO": . 

.. Gdańsk i:yje pod znakiem oczeki­
wania .. jaka d1ecvzję powdmie . ' r,ząd 
ool!lki. Wysoki komi~~rz Ligi Ńarodów, 
Le~ter. któ.ry w ni~dzielę miał przybyć 
do Gdańska. j&Szcle nie ' pr-zyjeehał. 
Przyjazd jegO sPodziewany Jest praw­
dooocLobnie we wtorek. Poczucie t)ie­
pewności 1 niepOkoju o dalszy rotwój 
wy-r>adk6w w GdańSku Wyczuwa się 
zwłasz.c~a w sferach gospodarczych, 
oraz wśród szerokich warstw ludno:ści 
Gdańska. Powszechnie p<>dn<>5zą k:o­
nietzność pac:dikacH stosunków z P~.l:­
s;k(\... . (\\, l . , 

War S z a w 8.. (Tel. wł .) Z Odań·śk'a,' 
donosi agencja Pre:ss, że seliat ~daltski 
nie zamierza ustąpiĆ z drogi zarządzen' 
InflacY.inych. iakie stosuje od killiu 
mle$iI;'CY. Wedlłu~ rozporzadzenla . wY_ o 
dl~n~ przez .. Bank von Oanz,ig". od 
i sIerpnia Są w\'cofywa,ne z bbl~gu mo­
nety srebrne wartości 2 i ~. lI.'uldenów. 
Na mIejsce Wycoh·w8.l':Iycb wyda.no no': 
we monety nIklowe, wartości ~ i 10 gul· 
dl:lnów 
. W Gdańsku odbyło się z udziałem' 

prz.edstawicieli akcjonariuszów pol­
skich posiedzenie t. zw. komitetu ban­
kowego .. Dąnzill.'er Bank". Rozpatry­
wano pr;(:ed/oione przez wład,ze tej In­
stytucii sprawozdania.. kt6re he-da zło· 
żone radzie nadzorczej banku. zwołanej 
n!l, dru.srą POłowe sierpnia. Przedstawi­
ciele akcjonariuszów polskich wYPOwi-a~ 
dają si\, w ~ooSób stańoWczy co 'dó sza· 
rell.'u zarządzeń finansowych i waltHo· 
w.v~h.: wvd'aiH'ch w ostatnichcza~ach 
,~·#~"~.J}~n}(;ą48.ń~~t .. ; .. ~: ~o ·:: ,' " . JyV1 · .~ 
". ,J.;..o n. d y tl (Tel, wł.Y ,;,o.bg~r:t~r',' ;"wY'­
rata obawy. te zatarg' -P-O\SkO"Rda.nsl<i 
grozi konfliktem pomiędzy '"Polską, -- -i 
Ni_emca~r,a zarządzenia. ocłfronM~ 
kłóre Polska musi zRstos.ować w obro­
nleswpich irHe~esó\V, mogą narazić 
$t.o~"Qrlli ·j polsko-niemiecki~, uI'egulo­
w
b 

an.e pa~tem lO-letnim, na C~ężlił prO. 
ę. . 

Zjazd ministrów w Krakowie 
• War s z a w a. (Tel. ' wł.) Dzisiaj 

WIeczorem wyjechali z Warszawy na 
zjazd Legjonistów do Krakowa premjer 
Sławek w tQwarzy twie kilIm mini. 
strów-Iegjonistów. Razem z premje. 
rem wyjeżdża także min. Beck, oraz b. 
m8!l'azałek ŚwitaIski. Z Pomorza ;10 
!{rakowa uda się min. l(oścjałkowski. 
Prawdopodobnie także przyjedzie do 
Kra.kowa min. Floyar Rajchman. (w) 

Jap,Ońscy lotnlcy Abisynji 
To k i o. (PAT). Czterech członk6w 

patrjotycznego związku lotników po­
stariowil(ł oddać się do dyspozycji 
władz abisyńskich, Pl'ezydjum związ­
ku postanowilo ofiarować im dla tych 
celów dwa samoloty. Jest jer:lna·!.że 
1'''('~(;Q. wQ t pli\\' f~ . (';1'1: rząd Uu~ieii im 
ł<\o!,\~ol~'*ł Uli. wyji;l.i.u. 
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Zgon niemieckiego 
pacyfisty 

\ .. " .. , 

P a ryż. (Tel. wł.). \V S<lbote zmarł 
tutaj, w wieku lat 69. znany pae~ fista 
niemiecki, Hellmuth v. Gerlach. dlug~ 
letni wyda wca i redaktor tygodniowej 
gazety "Welt am Montag". 

Z chwilą dojścia do władzy hitle­
rowców, v. Gerlach wyemigrował do 
Pan·ź.a. gdzie przebywał do ostatniej 
chwili. 

Hellmułh v. Gertach urodził się "', 
cniu 2 lute~o 1866 r na Śląsku i pocho­
dził z rodziny ziemiań:5kiei. spokrew­
nione; z wpływowemi rodzinami jun­
kiersklemi. Po studjach prawniczo­
administracyjnych. v. Gerlach poświę­
cił się pOlityce i dziennikarstwu. Po re­
wolucji niemieckiej w Ji:;topadzie 1918 
roku. otrzymał stano" isko ood-sekreta­
ru stanu' w pruskiem ministerstwie 
spraw wewnetrzn\"ch. 

Piastując to stanowisko. od.był z ~ 
czatkiem f. 1919 podróż do Poznania. 
gdzie zetknął się z przed5tawicielami 
Naczelnej Radv Ludowej. W marcu 
1919 r. v. Gerlach u:5Łą,pił z zajmowane­
gO stanowiska z pOwodu zatargu z pru­
skimi mlOistrami Hir5(;hem i Heinem 
W\'da \.\ anll ł reda~owana przez niego 
w BerlinIe ~azetll tygooniowa .. Welt 
am Montag" - w"bitnie pacyfIstyczna 
- cieszyła się przez dlugia lata dużem 
'Wzięeiem i była często cytowana przez 
pra::e światowa. 

Przeciwnicy v. Gerlacha zarzucali 
mu. że z początkiem f. 1919 sparaliżo­
wał planowana akcj~ niemieckich sił 
zbroJn.vch przeciw WieLkopolsce. 

4: Sierpnia 
Sprawa gdańska zajęła bardzo wie­

lu, Jeżeli nie powiedzieć: wszystkich. 
W masach istnieje świadomość znacze­
nia morza i pocZUCie wartości Gdań­
s-ka dla Polski. Opinja czytuje wszyst­
ko z wielkiem zainteresowaniem i z 
dużem napi,ciem wsłuchuje się w 
wszystkie głosy. 

* 
Nota dyktatora Greisera była zapo-

wiadana na sobotę zrana. Nota tak 
prowo·kac~jna i tak cyniczna. że wręcz 
'Wprowadza w ·zdumienie. 

Została doręczona p. Papeemu w 
sobotę około godz. lO-ej. O tej porze 
ogłaszał ją w Berlinie "BerI Ztg. am 
Mittag", o tej porze reklamował ją. do­
datek nadzwyczajny "Danziger Vor­
posten", organu pp. Greisera i Forste­
Ta. Niechybnie już był zaraz o tern 
powiadomiony nasz urzą.d spraw za­
granicznYCh. 

Opinja polska. wyczekująca z napię­
ciem wiadomości. musiała. czekać do 
wieczora, zanim zechciano nareszcie 
tekst noty podać do wiadomości. Dla­
czego tak skrywać rzeczy. które i tak 
zostaną. op'.lblikowane? Dlaczego 
wstrzymywać się przed opinją, o którą 
chyba chodzi. i osłaniać się tajemni­
cz.ością? ,.. Czy ma się ona o rzeczach 
polskich dowiadywa.ć z Niemiec? .. 

• 

3 

Magistrat Radomia i Zvdzi 
Miłe stosuneczki. .• oczywiście dl,a lydów - Cyfry tez mają swoją wymowę 

R a d o m, 5. 8. W Radomiu powo­
dzi się Żydom coraz lepiej. Podczas 
panowania "sanacji" na ratuszu miej­
skim Żydzi nie mogli narzekać na 
brak uprzywilejowania. 

dzy przyszli socjallści, nic się nie zmie- rów". którzy wogóle nie powinni pra­
niło dla Żydó\v. Byli i są zwolnieni, I cować w magistracie choćby dl1l:tego, 
lecz .. , ani je.dnego Żyda dotąd nie zwol- że byli już poprzednio karani WlęZle­
niono. niem za rozmaite sprawkI. W o,stat­

Wybrany ten naród umie każdemu nich miesiącach przyjęto zn.ów k:llku-
dobrze służyć. Pisząc o zwolnieniach, nastu żydów, chociaż wydZiały I ta~ . 
nie myśli się o złodziejach grosza pu- są :przepełni0.ne ~ydost~em, które Z-aJ­
bliczne"'o w osobach kilku "saoato- mUJe odpOWIedZialne I dobrze płatne. 

Zwalniało się pracowników Pola­
ków, Żydów nie ruszono nawet. Do­
stawy mieli także Żydzi. Gdy do wła-

'" stanowiska. 
.-------------- W takim np. wydziale oświatowym, 

Złom baz:altu sp:adł na roboto 8lko' w w którym. zdawałoby się, nie powinno U U być Żydów, referentką jest M .. Pome-
ranc. pełna tupetu Żydówka. W biurze 
wyborcze m pracuje kilkunastu Żydów, Cię:łs#e lub Uejs~e rany odnioslo 39 osób - a robotników 

~abitych 

L i g n i c a, (PAT) W kamienio-I ników odniosło lżejsze i cięższe rany. 
łomach bazaltowych w Kahlenberg Do godz. li-ej w południe z pod zło­
oberwał się dziś rano wielki złom ba- mów wydobyto 3 zabitych i 10 rannych. 
zaItu i zwalił się w przepaść. 39 robot- 6 robotmków przepadło bez wieści. 

Wyrok w krakowskim procesie 
komunisłVEznvm 

'Ignacy Henner 8ka~any na 3 lata wię~;enl(J 
Kra k ów. (PAT,) Wczoraj w póź- roku, główny oskarżony Ignacy Hen­

nych godzinach nocnych w sądzie okr. ner, skazany został na karę 3 . lat wię­
w Krakowie zapadł wyrok w ciągną- zienia, pozostali oskarżeni na kary 
cym się od szere.gu tygodn) procesie więzienia od 2 do 6 lat. 
przeciwko 18 komunistom. Mocą wy-

• 

Hollywood legło w gruzach 
200 ofiar orkanu 'W Melcsyku 

P a ry ż (PAT.) "New Jork Herald" zatlan, miejscowości Hollywood i Al-
w swem wydaniu paryskiem donosi o I vardo w stanie SlO:lloa uległy całkowi­
gwałtownej burzy, jalca szalała nad temu zniszczeniu. Liczba ofiar orkanu 
Meksykiem. Według telegramu, otrzy- obliczana jest na 200 zgórą osób. 
manego przez redakcję dziennika z Ma-

Lotnik perski w Poznaniu 

w ubteglą s'Obotę na !otni'sku w LaWICY pod Poznaniem wy!ądowar samo!Qt ty'Pu 
,.Aguda", pilotowany przez perc.kiego lotnika Gazdara. Po naprawieniu defektu mo­
tvru egz'Otyczny gość odleciał w dalszą drogę do Szczecina, gdZIe jest uczniem tam­
tejszej "Deu1.sche VerkehJ\Sc3chule·'. Na zd jęciu od I!m ej por. ({raje-la, instr'Jktor Ae­
roklubu Pozn" I(}tnik pera.ki Gazdar i kie ro\\ nik techniczny AerokJubu in!. Du-

szy ński. 

np. przy pisaniu na maszynach było 
zatrudmonych 13 Żydów, a tylko 4 Po­
laków. Na kierownika biura zaanga­
żowano również Żyda. nazwiskiem: 
Landau. który po lJkończeniu pracy 
wyborczej przechodzi do wydz. admin. 
na referenta. 

Aby lepiej odzwierciedlić stosunki, 
panujące w Magistracie m. Radomia, 
wystarczy wziąć jako przykład ostat­
nie przyjęcie do wy dz. admin., które 
odbyło się w Łych dniach. Na sześć 
osób przyjętych jest 4: Żydów, a tylko 
2 Polaków. Czy naprawdę niema w 
Radomiu Polaków bez pracy. którzy 
mieliby wymagane kwalifikacje? 

Podobnie dzieje się z dostawami do 
Magistratu, które mają wyłącznie Ży­
dzi. Nie mówimy już o artykułach 
spożywczych, na ktore monopol znaj­
duje się w rękach żydowskiCh. Są VII 
Radomiu poważne polskie sklepy z 
materjałami piśmiennemi, a jednak 
dostawę otrzymał ostatnio żydowski 
sklepikarz. Istnieją w Radomiu trzy 
drukarnie polskie. ale druki do Magi­
stratu wykonuje drukarnia żydowska. 
Może to jest rekompensata za to, że 
drukuje się w niej "Życie Robotnicze'',. 
tygodnik socjalistyczny? 

Wstyd. Panowie Socjaliści! Tak 
rządzić nie wolno, bo to nie jest wasz 
folwark! 

. Dla oczyszczenia lnwl pijcie rano 
przez kilka dni z rzędu szklankę natu­
ralnej wody gorzkiej !'ranclazka-Józe­
fa. Zalecana przez lekarzy. 

Tg H9S 

Lawina na Kaukazre 
M o s kw 8. (PAT.) Na Kaukazie w 

pobliżu szczytu Dyehtan zginął znany 
moskiewski alpinista, artysta-malarz 
Maljenon. 

W pobliżu szczytu Urzba lawina za­
sypała ukraińskiego kompozytora Ko­
ljadę. Trzy osoby, towarzyszące Ko­
ljadzie. zostały 'Poranione. 

Na wiadomość o katastrofie wysła­
no ekspedYCję ratunkową.. 

Agitacja B. B. w fabrykach 
Z a w i e r c i e, 5. 8. "Sanacja" za­

wiercka w obliczu spodziewanego fia­
ska wyborczego - ze WZ31ędu na zu­
pełny brak zainteresowania się wybo­
rami szerokich warstw społeczeństwa 
- chwyta się coraz dziwaczniejszych 
metod pozyskiwania sobie zwolenni­
ków. 

Po zebraniu Z. Z. Z., odbytem w ub. 
niedzielę, na którym lwia część obec­
nych niedwuznacznie dała do zrozu­
mienia, że wstrzyma się od głosowania 
- konsternacja "sanacj i" jeszcze się 
pogłębiła, bo ..• nawet swoi zawodzą. 
To też aparat wyborczy nie przebiera 
teraz w środkach i stosuje metOdy i 
"sztuczki", wywołujące wśród spo 'J­
czeństwa oburzenie. Abyśmy nie byli 
gołosłowni, podajeIIlY dla przykładu 
jeden z faktów. 

I jeszcze jedno: czemu się tak sta- ., . . '. . . . 
rannie unika wszystkiego, coby stwier- zabf.egB: SIę o to, zeb~ wyd.zlel~ć k~vestJe I n,le. OpmJa publiczna I t~k zbyt dob~ze 
dzało współdziałanIe Greisera z BerU- gdanskle od zagadnteń nIemIeCkIch - SIę \V tych rzeczach orjentuje. WIęC 
nem? ja~by one nie były ze sobą integralnie ł ~o~e siebie samego~ .Może ~ję chce w 

W fabryce T. A. Z. w Zawierciu. 
gdzie pracuje około 700 robotników, 
zbierano w dniu 29 ub. m, podpisy na. 
listę, na której figurowała P. Pawłow­
ska (żona nadmajstra te.j fabryki), rad. 
nego z BB,), jako delegatka do kole­
gjum wyborczego. Robotnicy byli od­
rywani od pracy do kantorków. gdzie 
w "dobrowolny" sposób proponowano 
im zaopatrywanie list w pOdpisy. Na­
zajutrz zaś zjawił się w obrębie fabryki 
notarjusz Karczewski, który potv,'ier­
dzał rejelitalne podpisy wzywanych 
powtórnie prarowników. Przeważnie 
podpisy od kobiet. 

W tym kierunku id, fnS'piraeje 1'01- zWIązane? ZyCIU Opel''Ow8Ć temI fIkcjami? 
maitych czynników. Z r6i.Qyc.b .vem ł &010 siO chce olJl8.Dllt? Niemców - WARSZAWIANIN 

Medjatorzy w nakłanianiu robotnie 
do składania podpisów rekrutC"'\ uli 
się z majstrów fabrycznych, z pośród 
kŁórrch specjalnie wvr':±nił się p, To­
maski. 



39} 

Tego samego wieczora Daniel odje­
chał do Trouville, sk~d miał się udać 
prostą drogą. do pałacu Brucourta. 

Pr7.yrzekł, że nieobecność jegO po­
trwa , zaledwie czterdzieści osiem go­
dzin, to jest niespełna trzy dni. 

Od tej chwili Żabio, wedle przyrze­
czenia, zabrał się do wYkonania obmy­
ślanego planu, nie odstępował dniem 
i nocą hotelu Beslebena. 

Na zamku bar. Bruoourt 
. Droga, wiodąca do Trouville, cląg­

Dle wzdłuż prześliczllego krajobrazu. 
Doehodzącaż do VilJers, do morza, gu­
bi się w przestrzeniach pastwisk i uro­
dzajnYCh pól, jakie otaczaj~ wokoło 
Lisience i Caen. 

Daniel, przejeż<iżając tę okolicę, tak 
drogą dlań ze względu na minione lini 
i przepędzone tu na jmi Isze godzin" 
życia. przypomniał sobie ohraz Rella­
ty, z którą niegdyś przebiegał te pOla 

Wówczas wszystko wokoło przed­
stawiało się jako niepłonna nadzieja, 
wszystko dawało pewność szczęśliwej 
przyszłości. 

Teraz wspomnienia te ŚCiskały jego 
s?r~e, obraz minionego szczęścia był 
cIęzarem, gniotę.cym jego piersi! Prze­
biegając samotną ścieżkę, czuł stę znu­
żonym I wyczerpanym nietylko na st­
łach, ale i na energji ducba. 

Ażeby coprędzej dostać się do celu 
podróży, wynajQ,l w TrouviJle konia. 

Koń, naglony ostrogą, pędził szybko 
i właśnie dostał się do teRa miejsca 
parku, w którem znaleziono go po u­
padku na ziemi, gdy własnem życiem 
bronił życia nieroztropnej Renaty. 

W tej chwili wszystko w nim od­
żyło. 

- Przeszłość wydaje mI się jak u­
rocze marzenie, które już nigdy nie 
powtórzy się w tak różowych obsło­
nach. Poza tem marzeniem widzę o­
kropny, bolesny obraz przyszłości. Obt 
przeczucia moje nie urzeczywistniły 
się nigdy w taki sposób. 

Spojrzał w górę. --
. Zamek wyglą.dał, jakby był okryty 
załobą.. 

Rośliny, które oplą.tały jego mury, 
• po większej części zwiędły. 

Kwiaty. zasadzone po grzędach i w 
klombach, miały jakiś d~iwny wy­
glą.d, ,zdawałoby si~, że gniły. 

Liście, opadłe z drzew, leżały na 
piasku alei, jak bolesne ślady burzy, 
czy też wszystko niszczą.cego smutku. 

Markizy u okien zamknięte były do 
połowy. 

Dom cały utracił dawny ruch, 
dawny uśmiech, jaki nadawało mu 
wewnętrzne życie. 

Na jego spotkanie wybiegł maszta­
lerz. 

DanieJ zeskoozył z konia. zarzucił 
mu cugle - a sam wszedł do pałacu. 

Pierwsza na. jego spotkanie wybie­
gła Lisbeta. 

Biedna dziewczyna oddawna błę.ka­
ła się sama jedna po pustych salonach. 

N a widok Daniela wydała okrzyk 
radości. 

- Daniel! Panłe. czy nie przyno­
sisz pan Jakich wiadomości o pannie 
Renacie? 

- Niestetyl Po to właśnie przyl)y-
łem, aby się czegoś od pani dowiedzieć. 

- Nic nie wiem. 
- A pan de Brucourt'l 
- Pan de Brucourt, jeżeli ma jaltie 

wiadomości, to je starannie przedemną. 
ukrywa. 

Lisbeta. pociągnęła Daniela do fra­
mugi i opowiedziała wszystko, co na­
stą.piło po zniknięciu Renaty. 

- Po tajemniczem odjeździe pa­
nienki i pańskim pan baron zarhoro­
wał na pomies7anie zmysłÓW, ale za­
chowywał się milcząco i spokojnie. 

Obawiano się, aby gorą.czka nie u-
derzyła. na mózg. ' 

Po upływie dni dwunastu już na 
tyle odzyskał zdrowie, że mógł odbyć 
podróż. 

POjechał do Paryża. 
Był nieobecny cały tydzłeń, 
Po powrocie swoim do domu, na 

wszystkie moje zapytanła odpowie­
dział, że widział Renatę t że zgodziła 
się na daleką poci .. ·,ż . 

- I odjechał ? 
- NIe jeszcze. Pan bal'On ~Q(b:f tu-

taj życie jak dzikL Nikogo nIe ' pnIJ. 
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muje t dopuszcza do siebie tylko jed­
nego lokaja, Nie wychodzi z pokoju. 
Przynoszlł mu obiad. Ale cÓŻ to za je­
dzenie'! Ot, tak na żart, byłe nie u­
marł z gło:1u. Kiedy zbliża sie wieczór. 
zapalają. światła, zaniecają ogień na 
kominie i tak spędza noc do rana. 

- Któż zbada tę tajemnicę? - za­
wołał Daniel. 

- A widziałeś pan Renatę' 
- Nie! Wszystkie poszukiwania 

stały się daremne. 
. I Daniel opowiedział to. o czem już 

WIe czytelnik, jak niemniej pOdejrze­
nia swoje, obawy i plany. 

Prosił Lisbetę, aby go wprowadziła 
do pałacu. 

- Nidzego się pan nie dowiesz od 
barona. 

- To niepodobna! Zawiadom go. że 
tu jestem. 

- Odmówi przyjęcia pana. 

dę· 
- A więc nie mów nic, ja sam pój-

Daniel wszedł na scholły, wiodące 
do mieszkania pana Brucourta. chociaż 
Lisbeta chciała go powstrzymać. 

Zapukał do drzwi,' a kiedy nie 0-
trzymał żadnej odpowiedzi otworzył je 
po cichu. 

Pokój, poprzedzają.cy sypialnię ba­
rona. był pusty. 

Doszedł więc aź do sypialni i zastał 
barona, WCiśniętego w fotel, stoj~cy 
przed kominem. 

Przez jeden mlesię.c zestarzał się o 
jakle dziesięć lat. 

Włosy miał zupełnie siwe. twarz 
zoraną bruzdami, w oczach zaczerwie­
nionych pałał jakiś dziwny ogień 
gniewu, czy też przestrachu. 

Ręce mu drżały i całe ciało przebie­
gały wstrzą.śnienia, jak to zwykle dzie­
je się u starców, dotkniętych parali­
żem. 

Teraz baron zwrócił głowę w stronę 
drzwi i zadrżał. 

- Dzień dobry, panie hrabio de 
Malcłrće - rzekł o@łabionym głosem. 
Któż to panu powiedział, że zgadzam 
się na przyjęcie pana' 

- Nikt, panie baronie. Przeciwnie. 
chciano mi nawet przeszkodzić. ale ja 
życzyłem tobie widzfeć się z panem 
i pomówić i dlatego stawiam się tutaj. 

- Mów więc - odpOWiedział zrezy­
gnowany. 

Daniel tak zae~ął. 
- Pr7;ybywam z PaTYża. Włdzla. 

łem księcia Beslebena. Zapewnił on 
mnie, że Renata została jego żonę.. 
Wszak kłamał, nieprawdaż? Pan nie 
udzieliłeś pozwolenia na to małżeń­
stwo? 

- On panu powiedział, ze zaślubił 
moją córkę? 

W spojrzeniu Bfucourta objawiło 
się coś podobnego do radości, ate tak 
szybkiej, że Daniel spoatrzec tego nie 
mógł i nie domy$Jił się, że rnlmowoJi 
ulżył ciężarowi, prltygnip,tającemu 
pierś barona. 

Przyrzekłazy córce, że odjed~!e. 
przybył do zamku i odwaga go opu~ci. 
la. 

Przygnl€'ciony zmartwieniem łebo­
robą, rzuciwszy się w fotel, wcale go 
prawie nie opuszc~ał. 

- Co robi Renata? - pytał sam 
siebie. - Czy td zaślubi klSięeia' 

I w strasznej obawie o swoJ. pnY­
szłość, zga,:1zał stę w myśl1 nato, że 
zapewne uczyni się sama nieszczęśU-
w~. byle zbawi ojca. . 

Nowina udzielona przez Danłela, je­
s'zeze bardziej pokrzepHa jego nadzieję 
i była przyczyną. owej ra.dośei, jaką 
zapłonęło oko be.rona. 

- On t'\\ ierdzł, te ~ańsk~ córka jest 
jego małżonką. - zawołał Daniel. 

-- Jeżeli tak twierdzi, to i tak byt 
musi. 

- Nie! Nie! To niepOdobna. Ażeby 
małżeństw~ przyszło do skutku. trzeba 
koniećznie pańskiego pozwolenia, a 
jestem przekonany, ze go pan nie u­
dzieliłeś. 

- Mylisz slę pan. Udzieliłem go 
właśnie. 

Kłamał, łudząc się na nlczem 0-
partą nadzieję.. 

Radość. Jakiej stłd doznawał, skło­
niła go nawet do nalitępnych rozumo­
wań: 

- Jeżeli ks!ężO utrzymuje. że jest 
mężem mojej córki. to znaczy, że cbce 
oddalić rywala w przekonaniu, fż to. 
o czam mówi, wkr6tce doprowadzi do 

skutku. W takim ralle mogę być spo­
kojny l nie obawiać się jego prześlado­
wań. 

Daniel słuchał, ale nIc nie rozu­
miał. 

- Więc pan nie obawiasz się wca­
te i dałeś upoważnlen ie do tego mał­
żeńsh"a? Wcale pana nie obchodzi, że 
córka jest przeciwna podobnemu przy­
musowi? Wszak wiesz pan doskcnale. 
że otrzymałem jej słowo. A czy wiesz, 
co to za człowiek, w którego ramjona 
rzucasz nieszczęśliwą. córkę? 

- To mó,i przyjaciel i bardzo słu­
sznie uczyni Renata, skoro się zgo,I.:; 
wyjść za niego. 

- Kłamstwo! Kłamstwo! Renata 
jest nieodpowiedll1a dla podobneg;) 
człowieka O tyle ilł znam, Że śmiało 
mogę twierdzić, iż prędzej umrze, niż 
zgodzi się na oddanie mu swej ręki. 
Nędznik wykradł Ją.. Wyrwana z łO!:a 
rodziny. nie zechce nosić imienia pod­
łego człowieka. Pan kłamiesz, baronie 
de Brucourt! 

- Panie! 
- Kłamiesz pan i postępuj€'S'l 'ak 

niedobry ojciec. Pan udajesz. że \\ iesz, 
iż ją więzi książę i że przechoJzi o­
kropne męki. Nie uważasz pan oa\\et 
za właści\V~ oswobodzić j~ stallliąd 
Do mnie WIęC należy działanie Serce 
mi mówi, że Renata jest wolna i że jej 
nie zbrakło na odwadze. Będzie miała 
we mnie obrońcę i choćbym sam zgi­
ną.ł. muszę ją. uwolnić. 

Gwałtowność młodzieńca przestra­
szyła Brucourta. 

Czyniąc więc nadludzki wysiłek 
powstał a zbliżając się do Daniela 
rzekł: 

- Jakiem prawem śmiesz pan na­
ruszać spokój mojej córce? Upewniam 
pana, że jest s7częśliwa - i że Dołą­
czyła się z Beslebenem związkiem 
małżeńskim, 

- Dlaczeg6ż ją. zatem ukrvwa? 
- Ona sama tego żąd~la. Szczęście 

lubi kry6 się W cieniu. . 
- Szczęścfe~ Powiedz raczej, że 

chciała u~rrć łzy: ukryć nie1o\ę, laką 
zgotował lel kslązę Panu S1ę zdaje, że 
znasz córkę - a ja zaręczam panu. że 
jlł zr.am lepiej, niż pan. Czy podobna 
przypuścić, aby, złożywszy przysięgę. 
utegła przymUsowi j zgodziła się na 
oddanie drl,lgiemu ręki? 

Baron prz:erwał mówiąc: 
- DziaJaję.c podobnie, ponło~ła do 

browolnQ. ofiarę. 
- Ofiarę? Dla k~o' 
- Dla swego ojca. 
I kiedy Daniel, nie pojmując tych 

wyrazów, patrzył nań zdziwiony, rzeltl 
dalej: 

- A mo~e też znalazła sle ona w 
fatalnem położeniu, w położeniu ta· 
kiem, że chcą.c uratować rodzinę, mu· 
siała wybierać pomiędzy miłością. pana 
i księcia? Czy wiesz pan, że może wła­
śnie tym postępkiem utrzymała honor 
imienia. i ie honor właśnie wymagał, 
aby zapomniała o danej obletnioy'l 

- I pan zgodziłeś się na tę ofiarę? 
- zapytał, niedowierzając. 

- Uległem konieczności. 
Młodzieniec nie dał się przekonać. 
- Panie baronie! - rzekł po chwi· 

łowem milczeniu - wtem wszystkiem 
jest jakaś tąjemnica, której jeszcze 
zbadać nle potrafiłem, ale jł). wkrótce 
wykryję. W tej chwili nąbyłem tylko 
pr~ekonania, że i pan i ksląię, obaj 
sprzysięgliście się, aby mIę oszukać. 
Jestem pewny, że Renata dla uratowa. 
nia cieb,ie, ~ie ryz~kowała ani swojej 
~odnośc)., ant swojej cnoty, oddają.c rę ­
kę pOdobnemu nikczemnikowi. nie są­
dzę, żeby 'honor pański mógł być ura­
towany taką. ofiarą: w tern wszyst­
kiem, ~owtal7.am, jest coś ukrytego, 
tajemł1lczego. Pragnę dowiedzieć się. 
co to znaczy i dowiem się koniecznie. 
Będę cłziałal sam i wiem. że (lopomoA'ę 
Renacie. Muszę stać przy Diei w chwi-
li jej niebezpieczeństwa. . 

Wypowil:'dziawszy to, oddalił się. 
pozostawiaję.c barona na łup okrop­
nych przeczuć. 
, Daniel udał się wpro~t do LI~bety 

Biedna dziewczyna z wielkim nie­
pokcjem oczekiwała na skutek rozmo­
wy. 

- A wfęc? - ~apytała. 
- Jeśli baron nl~ rhiała pod wply-

wem szaleństwa, to nie jest ojcem, ale 
tyranem. 

- Co pan m6wisz t 

SALUT dla lorda 
admuallcJl 

Kadeci anglcl~kiego okrętu szkolnego "Vor­
rester" w szykU defiladowym oddają ho­
norv pierwszf'mu lordowi admiralicjI. któ-

rym jest sir BoltoD M. Eyres Monsell. 

Statki płoną 
na pełnem morzu 

__ 5 

Malta. (pATt Na pokładzłe pa­
rowca niemieCkiego .,Attica'· wybuchł 
pożar, który przybrał zagrażające stat­
kowi rozmiary. Załoga dotychczas nie 
opano\"ała płomieni. 

G i b r a l t a r. (PAT). Parowiec an­
gielski "Methilhill" z niewyjaśnionej 
przyczyny został zniszczony przez po­
żar na pełnem morzu. Załoi2ę. 21 ludzi 
wraz z kapitanem, która zdołała QPu­
ścić płonący statek, uratował parowiec 
hiszpański "Campeador". 

~ o -----
W tar~nowym _HaJncfe'" p. Sinier 

twierdzi, te w kolae brządQ\\ycb uwata 
si~ ordynację wyborcz,\ Ul. - ekspery­
ment.. 

"- Mówi się nawet.. te jeżeli nowy 
Sejm nie uda się. utrzyma się go niedlu· 
tej. nit przez rok. Uchwali si.:: budżet. El 
następnie projekt nowej (I) ordynacji wy­
borczei- Wówcza.s part je z klubami I se­
kretarzami znów ~niOBa, się do gmacbu 
sejmQwego." 

Premjer Sławek składa obecnie ellza­
min, bowiem "- tyrowal nową ordynację 
wyborczą, on te,t przepro\' .... adził ją w &!j­
mie, a zwłaszcza w swoim Klubie. Obecnie 
przygotowuje szereg środków, &by zwięk-
8ZyĆ udział w wyoorach." 

Naraz,ie f prasie ,.sanacyjnej" sprzy­
krzyło się pisanie o wyborach. w()bec bra­
ku przeciwnika na placu. Jedynje tu i ów­
dzie notuje się jako wielki triumf te w ja­
kimś Kaczym Dole jakaś "opozycja" wzię­
ła udział w wyborze delegatów. 

To nledu1:>o! 

* 4: • 
Orllan nIem. mniejSZOŚCi narod. w Pol­

sce "Deut.sche RUJldschau" ogłasza w nu­
merze 176 :1a 3. b. m. poni~zy komunikai 
zarządu głównego Zjednoczenia Niemiec­
kiego (Dd;Jtsche Vereinigung): 

- "Do zarządów lok:llnyeh grup Zjed­
noczenia NiemieCkiego wystosowane zo-
8talo pismo, w którem zaleca się, by człon· 
kowie Zjednoczenia Niem. nie składali 
swych pod;lisów pod listy, które, zgroma­
dziwszy 500 podpisów, umotliwiają wy­
sIanie własnego deleg-a ta do okr. zgroma.­
dzenia wyborczego. We<il~ ścisłych obli­
czeił al(cja taka nie m01e miI:Ć tadnego 
praktyczne~o znaczenia i nie znosi bynaj­
mniej t.rudności, na jakie na potyka v. ybór 
nie!lliecJd e ~o posła w naszych ok,ręgacb. 
Umkamy wszelkiej dzialalności, która nie 
prowadzi do celu. 

Doldądne wskazówki co do ostateczne­
go zajęcia stanowiska odnośnie udziału w 
glosO\vaniu bę.dą przez zarząd Zjednocze­
nia Niemi eckiego wydane, skoro tylko sri­
nalizow.ane zootaną trwaitlce joozcz" per­
traktaCJe z premjerem Slawkiem·'. -

Z komunikatu J'}owYZ6zego wynika: 1) 
~iemcy o;d a jq ",obie spl'awę z tego. ~e nie 
wyborcy rJecvdują w tych v.yl}orach o wy· 
stawianiu i pl'Zt'prowaązaniu kandydatów 
p~E'16kic.h: 2) ~lE'm('y targują ,, ; ~ . z prll­
mJerem SIA\\kiem o ilość mandatów i nie­
~wuznacznie ~rot& bojkotem wyłxlrów, o 
Ile nie dostaną zarlowalającej liCZby po­
.,łów w prz"ezlym Sejmie. 

2ydzi la.kich zastrzeteń nie podnOó'!ą. z 
i:7ego wVD:ka, to otrzYPlali jut to czego 
3()bie tyczyli. ' 

.. &4 
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Se(es~a W N. P. R. Dni gór rozpoczęte 
Co myślI) o tem w ~odzi? 

Ł ód ź, dnia 3 sierpnia 
Z a k o p a n e, 4. 8. - W niedzfelę o 

godz. S-mej rano Zakopane zostałe: 
zbudzone odgłosem 10 strzałów oraz 
pobUdką orkiestr. Ulice momentalnie 
zalUdniły się jak nigdy dotą.d. Do po 
łudnia zjechało ogółem 6 tys. osób 

O godzinte 9-tej odbyła się uroczy· 
sta msza święta z udziałem delegacy. 
góralskic~l. Następnie odbył się pochód 
grup regJonalnych z banderją. górali 
na czele. Przygrywała orkiestra 5 p. st. 
p. 

Po rozwiązaniu pochodu odbyło się 
śniadanie w "Morskiem Oku", podczas 

• 

1ttórego zjawili się 4-rej ,rorale ,.pyta­
'e" z zapros?eniem dla gen. Kasprzyc­
,iego, maj. Raczkie\\icza oraz człon­
<ów głównego komitetu "Dni Gór" na 
}twarcie i zwiedzenie wystawy i jar­
marku góralskiego na Wilczniku. 
~dzie o godz. 16-tei rozpoczął się kon­
cert orkiestry 5. p. st. p. O godz. 20 
na wszystkich szczytach górskich roz­
błysły sobótki, tworząc wspaniały lań­
~ uch świetlny. 

Na zakOl\czenle odbyła się na sta­
ljonie ","Vieczornica." grupy Tatrzań­
skiej. 

Prasa rządowa. brukowa i żydow­
e.ka donosi z nieukl'ywanę. radością o 
rozł~mie w łonie N. P. R.-prawicy. Pa­
nOWie Pepłowski i Chą.dzyński &1 bo­
haterami dnia. Icb broszura, mająca 
uza~a~nić powziętą. przez nich, zapew­
ne JUz. bard~? dawno, decyzję opu­
szcze~la pat'tJI. kome.ntowana jest ob­
szerllle przez prasę prorządową jako 
"głos sumienia obywatelskiego", które 
Od~~.w~ło się w ,.potrzebie państwo­
we] I .,odnalazło drogę obowią.zku". 
Panowie Pepłowski i jego koledzy nie 
mog~ SOlidaryzować się z uchwałą Gd,. ojciec traci pracę ••• 
NPR.. dotyczą.cą taktyki w czasie wy­
borów. Opuszczają więc szeregi do­
tYchc~aso~ego str~nllictwa i wzywają 
organizacje robotlllcze ZZP., aby uczy­
niły to samo. Utartym w takich przy­
padkll:ch zwyczajem seceSjoniści ob­
rzucaJą błotem swoich wczorajszych 
przyjaciół i kolegów partyjnych. 

Do Łodzi doszły tYlko słabe echa 
tej sprawy. Prasa łódzka świadomie 
zb,Yła ją krótklemi wzmiankami. Prze­
w~~ywano słusznie. że przytoczenie 
bhzszych szC'zegółów przypomniałoby 
robotnikom łódzkim pewne historje z 
niedalekiej przeszłości i oświetliłoby 
•• ciekawy·· krok p. Pepłowskiego i jego 
kolegów. Chodzi mianowicie o ZZP. 
Panowie Pepłowski, Chądzyńskl i ich 
~oledzy zarzucaią kierownictwu NPR., 
ze systematycznie dążyło do likwidacji 
zwięzków ZZP .• a popierało niedawno 
powołaną. do życia organizację .,Jed­
ność". 

Otóż każdy łodzianin, interesujący 
się ruchem robotniczym, musiałby 
przyznać. że dążenie do likwidacji ZZP. 
bY.lo ze wszech miar usprawl~dliwione. 
Mieliśmy nie tak dawno na terenie Lo-

Córka odbiera sobie życie! 
Z piątego piętra na brul~ r~u ella s·lę 23-1etnia ddewc~y"a 

W a r s z a w a (Tel. wł.) Lo·kat.orzy 
domu 5-cio piętrowego przy ul. Nowy 
Zjazd nr. 3, zaalarmowani zostali krzy­
kiom i odgłosem upadku na asfalt 
podwórza. Jak się okazało, z okna 5-go 
piętra klatki schodowej wyskoezyła na 
asfalt podwórza 23-Jetnia Blanka Brej­
nakowska, urzędniczka. Lekarz Pogo­
towia stwierdził już śmiere, wskutM 
pęknięcia czaszki. 

W przeddzień samobójstwa, Brejna­
kowska. będąc w biurze. zdradzała du-

że przygnębienie I zdenerwowanie. pła­
kala i nie jadła drugiego śniadania. 
Zapytana o przyczyny przez koleżan­
kę oświadczyła: "To są domowe 
zmartwienia··. Pod0bno B. roz.paczała. 
że ojciec od Z-ch tygodni nie miał pra­
cy. Dochodzenie prowadzą władze są­
dowo-śledcze. 

Niezwykłą jest rzeczą, że w domu 
tym w cią.gu ostatnich kill\u lat już 
kilka osób w podobny sposób popełniło 
samobójstwo. 

Narodowa Częstochowa 
idzie naprzód 

d~i ZZP. Afera bombowa ujawniła, ja- Vroc;łIysfe 'wl'~c~enie proporca i 
kle .~yło prawdziwe oblicze tej organi­

otu,arcie nowej placóU'ld 

~CJI, pozostającej pod "troskliwą:' 0- C z ę s t o c h o w a, 5. 8. Zgodnie z 
.pIeką p. Pepłowskie:ro, Okazało się, zapowiedzią, w niedzi&lę 4 bm. odbylo 
ze było to gniazdo propagandy bolsze- się uroczyste wręczenie proporca pla­
wickiej. Odpoczywający obecnie w cówce S. N., Osta.tni Grosz. 
więzieniu przywódcy tej organizacji Już o godz. 9 ran~ na ul; ~órnej 
dy~ponowaIi funduszami z bardzo po- przed. lokalem pla.có:vkl zaczęlI SIę gl'll­
deJrzanych źródeł i w dodatku dyspo- madzlć CZł:)llkowl~ l sympatycy S. N. 
no.wali niemi nieuczciwie. Z fundusza,..l O godz. 10 zeb:al1l, poprze. d7.ani przez 
mI, otrzymanemi z tajemniczych kM! ~mundurowan3' ~h Młody~h S. N., .ru­
na wy~l~tę zasiłków robotnikom Wi- \ szyli w POCh.od~le dO .. kO. ŚC. lOla paraf]al-
dz~wskleJ ~allufaktury, biorącym u- nego .w. OstatnI!? Gl os~u: , . 

oiach członkowie placówki Złożyli 
przyrzeczenie dalszej wytrwalej pra­
cy pod sztandarem narodowym, po­
czem odśpiewaniem Hymnu Młodych 
i okrzykami na cześć Wielkiej Polski 
zakończono uroczystość. Pierwsze na 
terenie Częstochowy wręczenie propor­
ca przy sprzyjającej pięknej pogod7.ie 
wypadło nader uroc~yście. pozostawia­
ją.c uczestnikom podniosłe i niezatarte 
wraienie., ..... , 

W sobotę, 3 bm. na przedmieściu 
Częstochowy, Kulę, odbyło się otwar­
cie lokalu nowopowstałej placówki S. 
N. z udziałem członków Koła i zapro­
szonych gości. Uroczystość zagaił pre­
zes S. N., mgr. Kozarski, \{olejno na-

dZIał w straJku, zorganizowanym przez Po uroczrste} mszy 8~. pOl.:hód ~dał 
e1.ementy podejrzane, działy się w łÓ<1z- si.ę ~ powrolem na ul. GÓ~'nQ.. ~dZle w 
lum ZZP. nadzwyczajne histor~e. Nie- plękme udekorowanym zlele~llą. loka­
stety, śledztwo toczyło się przedewszy- lu preze~ S. N. mgr. I~ozers~l dokonał 
stItiem w kierunku wyświetlenia spra- wl'ęc~ema J.lr~porca klerowmkowi pl,a. 
wy bomb, podrzuconych prze~ b. prze- CÓWkl Ostatm Grosz. Po przemówle-
wodni~ą~~ t~ MgMi~~iw~. ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
cbu magistratu i w pobliżu gmacbu 
urzędu wo:ew6dzkiego, sItutkiem c~e­
go inne szczeg6ły dzia.łalności tej 01'­
ga!lizacji nie z?stały do reszty wyja­
śmone. Tem SIę tłumaczy. że ani w 
czasie śledztwa. ani podczas sprawy 
sądowej nie padło nazwisko p. Pepłow­
ski ego, .który,. j~ko stale przebywający 
w ~?dZl, pow1n!en ~.ył wiedzieć. co się 
dZIeJe w orgamzacJl. do której władz 

OJCZE NASZ ..• 
Ojcze nasz, który Jesteś w niebie, 
wysoko, Dad chmurami, 
wIelki, potężny, na złocIstym tronie: 
oto wołam do ClOOI8... 

naczelnych należał. 
Ob ' Oto dłonie 

ecne wystę.plenle p. Pepłowskie­
go w o b r o n i e ZZP. przeciw rzeko- I wycIągam pozlepiane mrokiem... 
~o wrogiej dla tej organizacji polityce O. Ty, 00 ponad światami 
kIerownictwa NPR. wywołuje w Łodzi udraJlowany w szlaki mle.,zne) drogi, 
przypuszczenia, że p. Pepłowski jednak gwIazdy w proch strącasz Jednym ruchem 
stale utrzymywał bliski kontakt z 0"- nogI, 
ganizacjami ZZP., a więc i z organiz':- Ty, co twarz swoją nJttywasz pnedemną 
cją łódzką, posiadającą tak bogatą. kro- że Clę nle mogę dojrze6 blędnem okie"': 
nikę ... kryminalną.. Ty, coś noc ciemną 

* ufryzował wichrami I gwlafdzlsty grzebleA 

P. Pepłowski jest od !tUku Ia.t funk­
cjonarjuszem firmy Ejtinjon i Ska. w 
ŁodzI. Jest to firma czysto tydowska' 
pozatem trudno Jl<)wie.dzieć o niej coŚ 
dokładniejszego. Do kogo naleiy. kto 
faktycznie zarzą.dza jej interesami j w 
j~ki~. punkcie ~u1i z~emskiej znajduje 
Sl.ę JeJ. rze~zywlst~ kJerownictwo, tego 
mkt me WIe, oprocz klIku najbardziej 
zaufanych jej dyrektorów. Szerszy o­
gół wie tylko tyle, że firma ta wyrabia 
w Łodzi rękawiczki pod własną firmą. 
a szereg innych artykułów włókienni­
c7.ych pod kilku innemi firmami. Naj­
poważniejsze interesy prowadzi jednak 
na terenie Rosji bolszewickiej i w kil­
ku innych państwach. P. Pepłowski 
zostal zaangażowany przez Ejtingo­
nów, gdy skończył swoją karjerę mini­
sterjalną. Powier7.ono mu, jako hyłe­
mu ministrowi. funkcje reprezentowa.­
nia fil'my wobec władz skarbowych i 
innych ur?:Qdów państwowych. Ejtln­
gonów stać M . to. aby do takich spraw 
.,trzymać Mhie" byłe~o ministra. Tak 
pr?vnR lmnief SAmi m6wlą. 

Oc;tatni krok p Pepłowskfe-ro nie­
wą.tpllwie wzmocni jego pozycję u Ej­
tingon6w. 

wpl~tł Jej w warkocze splecione żałobą"" 

Oto stoję przed Tobą 
Ojcze nasz, kt6ry jesteś w niebIe. 

Czy słuchasz m.nle7 
Ty, który wIeki, Jak piłki w otchłani 
rzucasz l słońca gasisz Jednem tchnieniem. 
T, Wszechobecny, Wiekuisty Panie, 
wsparty na tęczy r6inoberwneJ IqkQ, 
którego l1uhmiem 
światy się rodzą I gasną wśf6d hqka.n 
Nim mnie noc czarna wchłonie I pogrzebie 
wołam: 

- O'cze nasz, kt6ry jesteś w nleblo -
wołam modlitwą, co usta mi krwawi, 
co piecze w krtani, jak bolesna ran .. 
Patrz: 
oto Idą aędznl l kaprawi, 
oto drżą z ,lodu wyschnięte kolana, 
Gto trupami wkrąg usłana gleba, 
tych, którym zbrakło powszedniego 

chleb .... 

A Tył aam kazaJ mod1l6 lię do sleble, 
IIluchałeś szept6w krwią I baml drżących; 
..clIleIJa nuaego_ 

_daj Dam dids1aJ"_ 

O Wszechmogący I 
OJcze nasz, kt6ry jesteś w niebie. 

Patn:: 
Tam, na trupach zerzyn8JłYcb bJ1Jcl, 
szaleje tłullzcza, pobrzękuJąc złotem -
pod kainowym, krwią zbryzgan,m młotem 
wypryska z czaszek fD6zg. 
A Tobie zbrakło płomienistych róJ,.. 
Za bratob6Jstwo piomnem nie pla(ds,"" 
Patrzysz IlPokoJnle gw1atdzistem mIlcze. 

lłiem, 
jak nwieAczone rót~ rydwany 
m1ałdtą kołami pleni l golenie 
l tylko słowa podjąłeś z wart sinych 
co z krwią spłynęly do Ciebie: 
"Jako my wmowajco:Ql." 

_odpuść nuze wta,.._ 
O Ty NIezbadanyl 
Ojcze nau, kt6ry Jest. w niebie. 

Lecz choo mnie rO'&p8CZ porywa za włosy, 
krzyczę do CIebie przez góry I pola: 
- "Bąd! Twoja wola," 
Ch06 po zarzewIach Idę skrwawiony l b06Y, 
oboó pIekło w dllSZ}' skwierczy mil ploule, 
choć Da mych śladach krwią w,tryska 1'018, 
1V1ciągaDł dłonie 
i wołam: 
- .. BąIU wola Twoja.. 

Ale mnie nie wóIU na pokUU8Dle, 
ale Już nie chłoszcz, ale daj wytchnJe .. Ie, 
miel zmiłowanie 
PanIe I Panlei Panie-
Niech mnIe dłoń Twoja śwfetlłsta zachowa, 
byPl pieJdelnego nie wykrztusił Ilowa ... 
Na krew, łzy gorzkie, rozpac~e I znoje, 
nim Das aoc c14lmna na wieki pogrzebie -
- PrzyJdł &1'61"'''0 '1'wole-
O, Ty, 
Ojcze nasz, kt6ą Jesteś w nieblel_ 

.. DobmAJkL 

! 

W cłepłych krajach. wobec silnych upa­
łów. wzmaga si ę obawa przed pora~enil:"m 
słonecz.nem . Z tego powodu mają powoJze-

nie kaski ochronne. 

s 

stąpiły przemÓWienia prezeSa klubu 
l'adzieckiego S. N., p. Zar?eckicgo ora~ 
kierownika okręgowego p. Pacholczy­
ka. Referat przedwyborczy wygłosił 
jeden z prelegentów placówki śródmie-­
ście. Odśpiewaniem Hymnu Młodyeb 
i narodowem .,Czołem '· zakończono u­
roczystość otwarcia nowej placówki 
S. N. 

W następną niedzielę, 11 bm. odbę­
dzie się znowu uroczystość wręczenia 
proporca, tym ra7em placówce Stra­
dom. Nabożeństwo odprawione zosta­
nie w kościele św. Barbary, 

Spis nowych ustaw 
War s z a w a. (Tel. wł.) Min. spra.. 

wiedliwości ogłosiło nowy wykaz u­
staw i rozporządzeń. które bądź zosta,.. 
ły zmienione. bądź wydane zostały 
nowe przepisy. Wykaz obejmuje 95 
ustaw z lat 1919 do 1934. (w.) 

49 zasad dla lekarzy 
War s z a w a. (Tel. wł.) Naczelna 

Izba Lekarska POdała do wiad<lm<>ści le­
karzy zawoo<lwvch 49 za~ad dla pod· 
trzymania etyki zawodowej Kodeks ten 
zaka~u.ie lekarzom z.a\,,·odowym jakie­
~oko!wiek płatnellO POśr~dnktwa przy 
werbowaniu klientów oraz od5t~pO", a­
nia wynag-rod'zenia i posad. rel{u!uje 
kwestję honorariów za wSPółprac~ le­
karzy z instytucjami o charakterze fi;. 
lantropjjnym. zakazuje pObieranie wy· 
na~rodzeń. zakazuje wSpÓłpraco\vania 
rod jakimkolwiek pozorem ze znacho­
rami Ud oraz praktykowania w uzdro­
wiskach. o ile pobyt ndstąpił w celach 
wypoczynkowych. 

Bierz dzieci i Jedź! 
War s z a w a. (P A T). Zeszłoroczna 

dobroczynna impreza kolei dla dzieci, 
polegająca na bezpłatnym ich przewo­
zie. będzie powtórzona i w tym roku. 

W cią.gu d wóch tygodni t. j. od 8 do 
21 ~ierpnia włą.cznie, każda osoba do­
rosła będzie mogła przewieźć bez­
płatnie czworo dzieci w wieku do lat 
14 wlącznie. 

Do zabrania ze sobą. bezpłatnie dzie­
ci daje uprawnienie okazanie przez 0-
piekuna nietylko jednorazowego biletu 
normalnego lub podmiejskiego na po­
Ciąg osobowy, lecz także bilet na po­
cią.g pospi~szny. lub na' Hnje państwo­
wych kolei wąskotorowych. 

Przy biletach na przejazd powyżej 
300 km dopuszczona będzie jednorazo­
wa przerwa w pOdróży. 

Ponieważ w zeszłym roku zauważo­
no. iż wiele osób dorosłYCh zabierało 
nieznane sobie dzieci, pozostawiając je. 
w drodze wła~nemu ich losowi. w tym 
roku opiekun, kupując bilet dla sieb i.'. 
będzie musiał równocześnie nabyć dht 
każdego dziecka specjalny bilet kon­
trolny w cenie 20 gr., a przed rozno­
częciem podróży wpisać do tego biletu 
nazwisko swoje i dziecka, or az położy ć 
swój podpis pob zobowil).zaniem do '0 -

plel,owania się dzieckiem w dl'od7.e. 
Bez wypełnienia bilet" kontl'oln~o 

i bez pOflnisan ia gn prz!."z l)or]rót J1I''''O I 

bilet niE' b~clzie \"ażny . 
Jadl)cy z clziermi pO~'inn i 7 f1 W(' 7.E!:i ' 

zgłas7ać i"ię clo \ta .. hil!."to """ch lub hiu r 
podróży, ażeby unikn~ć natłoku pl'ZV 
kas8C'h. . 

Ba!:!'aż ręcT.nv nie możp hvć 7.ahi!."l'Il­
ny w Ilości ",;"k"'7ef rd7 ~O k<r n"l 0 -0-

bę cłoroEłą l 10 k'l' na I<aźr'l(l n7ieclto. 
Z powyższej ul!!'i w 1'()1.{11 7P<;z!jrm 

korzystało przeszło 600000 n'" <' ci . . 
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Kalendarz rzym.-kal 
Wtorek: Przemienienie 

Palbskie 
Środa: Kajetana w. 

Kalendarz słowiański 
Wtorek: Chlebnsława 
Środa: Olecba św. 

Słońca: wschód 4,19 I WTOREK zachód 19.37 
• Dl'Ugość dOla 15 ~ 1~ min 

Księżyca: wschód 12.15 zachód 21,18 
Faza: 7 dzień po nowiu. 

n~re! 'redak[ji i a~mini~lra[ii W iO~li 
telefon redakcji i administracji 173-5J 

Piotrkowska 91 
Godziny przy jęć dla inłereaent6. 

0"10-12 

NOCNE DY2URY APTEK 
Nocy dzisiejszej dyżurują apteki: Oan­

cerowej. Zgierska 57. Groszkowskiego, 11 
Listopada 15. S·ców Gorfema. Piłsudskie­
go 54 (żydowska). Chądzyńskiej. PiotrkGw­
.,·ka Hi.), Rembielińdkiego, Andrzeja 28, 
SzymallSl,iego, Przędzalniana i5. 

Pogotowie: Tel. 102-90. 
Straż Ogniowa: Tel. 8. 

TEATRY ŁÓDZKIE 
Teatr Miejski Letni (Piotrkowska 94) 

$} wiecz. : "Studenci". 

KINA ŁÓDZKIE 
Adrio-Metro - ,.Żona w złotej klatce" 
Caslno - ,,8 godzin dr. Morgana". 
Corso - ~.Don Juan' 
Capitol - •. )1iebezpieczny flirt" 
Czary - "Bokser z Pl·zypadku". 
Grand Kino - .,~iebezp·iec.zna blon-

dynka". 
Miraż - "Szturm'owa brygada". 
Mimoza - "Siostra ~larta jest szpie· 

giem". 
Ludowy - ,.Boczna ulica.", 
Oświa!owy - .. )\~elznicy". 
Przedwiośnie - .,Jej \\Ts01,ość całuje". 
Rakieta - "Kwiacial'ka z Pratel·u". 
Stylowy - "Sprytna dziewczyna". 

KOMUNIKATY 
Zawiadamlamy wszystkie Koła Stronnlc· 
twa Narodowego, że m Iterjał na mundury 
organizacyjne nabywać mozna w każdej 

ilości po cenach fabrycznych w Zarządzie 
Okręgowym Stronnictwa Narodowego w 

. Łodzi w Wydziale Gospodarczym ulica 
Piotrkowska nr. 86, m. 10, front, IV p1ętro. 

Zarząd Okręgowy Str. Nar. w i.odzl. 
BACZNOŚĆ, CHRZEŚCI·Tfl..NIEI Dnia 

·23 - 25 siszpnł.a odbędzie się dwudnIowa 
wycIeczka do Gdyni. Koszt wycieczki do 
Gdyni wraz z Tlrze!azdem statkiem na He-! 
wynł.esie 18 zł 70 gr. 

W pro!lramie wycieczki: zwiedzenIe 
Gdyni, llorłu handlowego, Morza Po~skie. 
go ł półwyspu Hel. 

Informacvf udziela i zaulsy przyJmnfe 
SekretarIat Zwi"zku Zawodowego .. Pro!:8 
Polska", Łódź, ul. Piotrkowska nr. !i2, l1ar· 
ter, m. '0, AdministracJa "Orędownil-.a", 
ul. Piotrkowl1-ka nr. 91 i S~!{rotariat Okrę­
gowy Strll'nnic!.wa Narodow;:go, ul. Piotr­
kowska nr. 86, m. lO, IV piętro, od godzi­
ny 10 do 14 i od godziny Hi do 19. 

Wielka J)iellllZymka poclą!!i9m DO~U. 
larnym. D:ecf'zjalny IllI:;tytut Akcji Kat., 
pra~"lląc ułatwić szerokim r7p,szom społe­
czeństwa katolickip!So ulelz'nl w uroczysto­
ściach odpustowych jakie odbywać s;ę 
będą w po~o\\ic sir.l"pn:a w słynnym kla-
13ztorze O. O. Bemardynów w Kalwarji Ze­
brzydo\vskiej na Podkarpaciu oraz na Ja­
snej Górze w Czę,~tochow:e, or~anizu.ie po­
I'.iągiem populal'm'm pod protektoratem J. 
E. Ks. B:<:;ku-pa \Vlodzimierza JasillBkie["o 
wiel:]<ą fiielgl'zvlTI'kę w dniach od 11 do 15 
sierpnia \1\'1. do Krakowa. Kalwarji ze­
brzydowskieJ, Wieliczki i Czę.stechowy. U­
dział w pielgrzymce wynosi 13 zl 50 gr od 
osohy. . 

PieI,lrI'zymka ",'~Tuszy z Łodzi w d',-!iu 
11 bm. po nab'JżeńBiwie w kościele Św. 
Krzyża. które zoetanie odprawione o gorlz. 
7,30 poczrm pątnicy W~TUSZą na stację ko­
]Iejcl'\v(\. Karj~' uczestnictwa .w cenie zł 13 
p:r 50 naby\n1<' można w sekretarjacie 0:1'.'­
cezialnrgo Instrtutu Akcji Katol. Gda1l6ka 
L. III (tel. 220·1 i) oraz we wszy8tkich ko­
ści-olach parafjalnych i filjalnych łódzkich 
do dnia 8 sierpnia wt 

W kilku słowa(h 
'"V ,\lr.ii ('nji 1'or! P'OSlel'unkmvym re· 

ze)'wy kOT,lnnj Policji Państwo'wej 25·let­
nim \Vlarl",;ławfll11 Olszewskim kOli sta­
nąl dęba i 'znalil się na jeźdźca. któ,ry do­
z'nal ciężk.ich obl'wżeń i pJ'zewieziony zo­
stal do z pi tala. 

W Maleszynle pod Łodzią zesypany zo­
stał żv'Wcem w dole, w którym kopano .pia­
sek. 32-letni Adam Nowak. Podczas kopa­
nia piasku tuż p.rzy brzegu wys{)kiej ścia­
ny. ~owak spowodował zawale-nie się ol­
brzymiej masy p.iasku i zasypany. z braku 
pomoey, udusił się. Dopiero po killm go­
dzina rh inni \\?oźnice spo"t.neg-li piasek i 
ocll.{{ma.Li już loimne iowluk.i No~a.k&' 

Pok,losie ubiegłej niedzieli 
Taki zgIO'11 .•• - Dwa wypadki zatrucia grzybami - Krwawe por.achunki - Samobój-
. stwo - Usmażył się - Kradzi'eż - Podr~utek . 
Ł ó d Ź, 5. 8. Na pustym placu przy z którego wydobywają okoliczni mle­

ul. Siemiradzkiego zmarł wskutek u- szkańcy biały piasek. Utkwił głową. 
duszenia 38-letni Karol Krzysztafiak, w plasku i nie mogą,c się wydostać, 
7amie.szkały przy ul. Lelewela nr. 53. udusił się. Dopiero nad ranem prze­
Krzysztofiak zdążał wieczorem kom- chodnie znaleźli zastygłe zwłoki tra­
pletnie pijany i wpadł w niewielki dół, gicznie zmarłego pijaka. (k) 

I n 

Abstynencja' wyborców w Łodzi 
,jest ~nac~na - Zglos~O'I'W tylko jedną prośbę ~ podpisami 

Żydów 

Ł ó d ż, 5. 8 W cZQraj w poszczegól­
nych komisjach okręgowych wybor­
czych doręczono przewodniczą.cym li­
sty wyborcze do Sejmu i Senatu . 

Odbyły się zebrania przewodniczą.­
cych obwodowych zebrań wyborczych 
do Senatu i komisyj obwodOWYCh do 
Sejmu, na których wręczono listy do 
wyłożenia do publicznego przeglą.du 
od 7 do 14 bm. Wyłożone zostaną za­
równo listy wyborcze do Sejmu i Se-

natu. Okazuje się, że abstynencja wy­
borców jest znaczna. 

Wbrew zapowiedziom, zgłoszono 
tylko jedną. prośbę, podpisaną przez 
500 wyborców żydO\vskich 15 okręgu, 
natomiast dalsze trzy prośby, dwie ży­
dowskie i młodoniemców nie zostały 
zgłoszone, czy to z braku odpowied­
niej liczby podpiSÓW, czy też z powodu 
znacznych kosztów, lub wprost z opóź­
nienia. 

Ostatnia z "din· tojrv~' 
Sąd ska~al Żydówkę - ko'munistkę na' 2 l.pól roku wię~ienia 

l .. ó d Ź, 5. 8. - Przed sądem okręgo­
wym w Łodzi odbył się proces Żydów­
ki Bindy Beatus, ostatniej z członków 
komunistycznego sądu partyjnego. 

W 1933 r. na ul. Piłsudskiego w Ło­
dzi napadnięty zostały przez jakiegoś 
osobnika Wacław Rosowski. Napast­
nik oddał trzy strzały z rewolweru, a 
gdy te nie odniosły skutku, pchnął 
Rosowsldego nożem w pisrsi i głowę. 

Hosowski wyjaśnił. że zamachu do­
konał Bolesław Czarnota, na zasadzie 
wyroku są.du partji komunistycznej, w 
skład którE'go wchodzili Stanisław 
Działek, Ma~er S"lpecht, Hitla Mora­
wiecka i Hinda Beatus dalej wy:a.śnił. 
że był członkiem Zw. Młodzieży Komu­
nistycznej. Podczas procesji w kwiet­
niu 1933 r. skazany został na jeden rok 
więzienia. za 7awieszenio sztandaru, 
przyczem ujawnił nazwiska swych 
wspólników. za co do nie~o miano licz­
ne pretens' e. ~1imo to a',vam:ował na. 
członka okręgowego komitetu i wów-

W walce 

czas podelrzewano go, że jest konfiden­
tem. Wyrokiem sę.du partyjnego ska­
zano go na śmierć. 

Wszyscy za wyjątkiem Żydówki 
Hindy Beatus skazani zostali przez 
sąd okręgowy \v Łodzi: Czarnota 
i Działek po 4 lata więzienia, Mora­
wiecka na 3 lata, Szpecht na 2 lata 
więzienia - wszyscy za przynależność 
do komunistycznej partji, gdyż Czar­
nota twierdził, że nie było wyroku 
partyjnego, lecz mając osobiste urazv 
do Rosowskiego, chciał poraChował siQ 
z Rosowskim na własną rękę. 

Hindę Beatus, która zbiegła, ujęto 
w styczniu b. r. w Łomży podcza8 dzia­
łalności komunistycznej. Wczoraj za­
siadła ona na ławie oskarżonych w są­
d:de okrę'5Dwym w Łodzi, jako ostatnia 
z komunistycznego sę.du partyjnego w 
ŁodzL . 

Sf2d skazał 29-1etnią -Hindę Beatu!'! 
na t i pół roku więzienia. 

o pracę 
Sytuacja strajlwwa nadal be~ ~mian 

Ł ó d Ź, 5 8. Strajk brukarzy i ro- ją.cych podjąć pracę. wskutek czego do­
botników na mie~ski('h robotach bru- chodzi do -częstych bó~ek. Wczoraj po­
l,arskich w cią}u dnia wczora:szego bito znowu dwie osoby. 
tn\ al bez zmian i obe.imował b70 ludzi. W inspektoracie pmcy odbyła się 
W dniu 6 bm. odbędzie się konferencja kon.f.erenc:a w sprawie zlikwidowania 
w inspe!rtoracie pracy, celem zlikwido- stra:ku monterów w przedsiębior­
wania stra:ku. stwach instalacyjnych. Nie zdołano 

Strajk ·czeladników krawieckich, uZyEkać porozumienia, albowiem mon­
trwają.cy trzeci tydzień, nie ma narazie terzy dom3.g::l.li się stawek od 70 gr do 
widoków na rychłą. likwida('ję. De~e- 1.50 zł na godzinę, gdy przedsiębiorcy 
gac'a strajku~ących zwróciła się do in- dawali 0.55 do 1.25 zł za godzinę Straik 
spektorat~ pr?-cy z prośb.ą. o poś,red.nic-I wobec te?o został zaos.tr70ny, stra,iku~e 
two. Stra;kule 500 ludzI. StraJku;l}cy 600 ludZI, monterów 1 pomocników. 
stosują. środki przemocy wobec usilu-

Coś O strajku u P,ńczewskich 
Najpierw obcięli ~arobki, a potem ~bieg1i .~e Zduńskie.; Woli 

Juljan Niewert i żona j~g~ Ann~ 
wraz Z dwojgiem małych dZ1ec~ uleglt 
zatruciu grzybami w mIeszkanIU wła,. 
snem przy ul. Kt·zemienieckiej 25. Po­
mocy udzielił zatrutym przybły lekarz 
pogotowia.. . 

W mieszkamu przy ul Jasnej 4 ule-
gli zatruciu małżonkowie StanI.sław i 
Helena Bilczewscy oraz matka BllczeW­
skiej Romualda Turska. Wsz~stkim 
ud7.ielił pomocy lekarz PO!?,ot?Wl.a .. (k) 

Na posesji przy ul. pabJamckleJ 104 
w czasie odbywającej się tam zabawy 
doszło na tle sporu o tancerkę do krwa­
wej bójki na noże. W czasie bójki Sta­
nisław Gudra rozpruł nożem brzuch 
oraz okalecz.ył twarz Tadeuszowi 
Skrzydlewskiemu. Ranne~o w stanie 
ciężkim odwieziono do szpltala. Gudra 
został zatrzymany. (k) 

W parku Poniatowskiego .zatruł się 
formaliną. jakiś nieznany męzczyzna ,,",:, 
wieku około 30 lat. Desperata znale.zb 
w stanie nieprzytomnym przeChodnie, 
którzy wezwali pogotOWie ratunkowe. 
Lekarz mimo zabiegów nie zdołał przy­
wrócić chore~o do przytomności. Des­
uerat po przewiezieniu do szpita1a za­
koi1czył życie. Nazwiska ani adresu 
j przyczyn samobójstwa nie ustaluno. 

Stefan Hrubsz, zam. przy ul. Piotr­
kowskiei 220. przybywszy do mieszka­
nia w stanie piianym, wskutek nieo­
strożności zwalił się na rozpaloną po­
wierzchnię pieca w kuchni i spalił na. 
sobie odzienie. doznając równocześnie 
ciężkich poparze}'l pośladków i nar7.~. 
dów płciowych Poparzonego w stanIe 
ciężldm odwieziono do szpitala. 

Z miel"">:Kania Ludwiki Kadochowej 
przy ul. Nawrot 9 nieznani sprawcy 
nrzy pomory włamania wykradli bie­
lizn€> i garrlel'obę wartości 1800 zł. (k) 

W poczekalni wydziału opieki spo· 
łecznei nieznana kobieta pozostawiła. 
dwo'e dzieci w wieku 1 i 3 lat. poc"em 
7.bieg-ła Dzie,ci umieszczono w przy· 
tulku. (k) 

ry za imie się zbieraniem funduBzu na ten 
ceJ. (r) 

01>racow:mv 'Plan reg1Jlacfl mtl\sła. Jak 
;,ię dowiadu 'emy, Tl1an Tegu~acii mia ... ta. 
z",,,tal przez komisje lnwest,cvino - B'Jrio­
~'laną zakC'ńczony WszelkiE' orotesty I u­
walli pOBzczeilólnych obvwatell Z08tały 
nrzez kom'si!;' rozpatr7nne i zaflltwiune. 
P~an ten ma bvć prze"lanv na na iblitAze 
u9,,'edzenie rariv m:eisk:ej celpm lllt\\'ier­
'izen;a. O ile rada miejska zatwipr·:b:! ~I\ 
bez tarinvcb poprl'lwek. zo.."!anie on prze­
słany do Urz~du WojewórizkiNO. !!'hie za­
paĄn!e ostateczna decyzja. U..stalpnie ola. 
nu be-riz:e m'alo dla miasta ioiatni wplvw 
jla da'l5'zeg-o jej rozwoiu Cały S7pre!! ulie 
7.ostan'e przerl!użnnvch co ułatwi szybszą, 
komlJn'kację w mieście. (1') 

Z l'11e"u narodowe~o. W p!ąteK 2 hm. 
odbvla si~ pierwsza lekcja kursu kanny­
datów na czlonków Str ~ar. P!Prwl'zy 
nl1nkt deklaracji omówił K;prownik Knła. 
~a zakoń~7.en;e lekcji oriśpie\\'ann H\'mn 
'Horinh. Dru~a ~ekcja odbędzie siE! w pią­
tek 9 bm. o g-oiz. 20. 

NIe honł)l'11Ja stawek. '!łnhotn;cv zatru­
dniE'ni w dawnei f;l'mie R Kinlilera. któ­
ra obecnie pro" arizona jest przez ż~'dow­
"kirh rabrykantó,~,. nie drzymują nalE'ży­
b'ch wynagronzeń werlłll~ umowv zbinro­
we';. P06zlwdowani robolnicv. jak 8ię do­
wiadu iemv. zwrócą I'!ię do inspektora pra­
cy o interwencie. (p) 

Zuchwały zvd. W n;erlzielę przed po­
łudn'em \\'łaściciel budki owocowei przy 

Z d U ń S k a Wo I a, 5. 8. Tydzień Zduńskiej Woli dyrektor Żyd u('i<,ki Pl D!lhl'owskieg-o żvd Biber pob:ł dwóch 
już ubiegł, jak sfery robotnIcze i cała do Łodzi Wła5cicleli fabryki ani 1'0- polskich chło·pców. którzy kupili lody w 
opinja Zdui15kiej Woli do głębi została botnicy. ani władze nie mogli doszukać chrześcij.:ńskiej cukierni obok, 
poruszona tragedją, 80 robotników za- się. Robotnicy, ani inspektor pracy nie Krlułzł:!że. ~ocv uhieg-Jei ninnRni sora­
mkniętych w murach żydowskiej fa- mieli z kim zatargu' żałaŁwić, zwła- wcy dokonali 1,i1l<u kradzieży Na sz,korię 
bryki braci Pinczewskich. szcza, że buchalter firmy, Żyd WaWsz 'BaJewa Jakóha ~w. Krnska ·\2. skraozio-

Podobne wypadki we fabrykach ży- wymyślał l groził robotnikom. Kres no kill<a kur. pl''':y tej Farnei pOl'1esii tej 
dowskich są. prawie na porzą.dku dzien- temu stanu rzeczy położyła d')pit-ro s~!TIe~ nocy I'k r.dziono na s7korl~ Płach­
nym, ale każdemu z nich warto przyj- policja. aresztu~ąc Wajskola. cl.nsklell? Alpk~anlira również ~ur" i lo-
rzeć się bliżej. Dopiero w drugim ty~odniu strajl<u k~.tornWI OHhc:p T2'nacpmu kOCIOl do pra-

S . ł d t . d' ł d' k ' k k 'l!a. ~a szkorJp, Ingerslebeny Stefanii IRo-
am fakt oberwama g o owych za- a w rzec Im nlU g o OW 1. n8;s .u te ł ściuszk; 20' "krfl iziono !l'arde:obę i bitu-

robków robotniczych przez spekulanta zdecydowanej postawy robotmkow i terję wartrści 800 zł (p) 
Żyda 020 proc. już starczyłby za kwa- energicznej interwencji starosty Sle- . 
lifikację po'Stępowania Żydów, ale za.- radzkiego p. Łazarskiego. Żyd Wajskol Z ruchu !laro~owego: w ni~ilzie1ę. " 
chowanie się ich podczas strajku jest musiał zo-odzjć się na !'łu"zne żądania b:n. po sur~lle oOJ)ylo SIę zebr~Dle Stron­
. d . . 'd b ' . . "'. .. .' nJctwa NaJ odo\~ e.~(l w D:uto~ 1e pod Pa-
Je nym wIęcej PO\\O em ezczelnośc1 robotnIków 1 wypłaf'lć obCIęte poprzed- bjanicami Refl'l'at na toma t .. --. 
. t t Ż d' . d . bk' ')0 '.. c , or.,vnac./l \\y-
l upe u y. OWo I D10 o zalo ow '" procent. b?rc~eJ wygłos:1 ko:. Kraj Tailellc5z z Pa-

Już w pierwszej chwili strajku w bJ.anIc. Po refe:'acie wywiązała siE! oźy-
;\';?na drskus;a. w czasie której zl'bra n' o-

KRO-4IKA PABJANIC Budowa Domu przez Resursę Rze· 
mieślniczą. Jennem z najsto.rc5zych dtO'\ 11· 

Adres "Orędownlka" Pabjanice. Garn· rzyBzeń w Pabjanicach Jest H".sur.sa Rze· 
carksa 5. telefon 230. mieślnicza, która mimo W;E!.kBzej liczby 

Plelgrz·ym.ka na Jasną G6rę. 20 bm członków nie p(JSiada dotycbclae wła,;ne· 
,\'yru6za z kościoła św Mateusza piel· ~,) budynku. Obecnie Resursa przYBtąpqa 
zrzymka pie6za na Jaeną Górę. Zapisy 10 energicznej pracy Dad zrealizcwan'pm 
pątnikÓW pnyjmuje kancelarja lla.rafjaJ· projl:'ktu bucle,wy własneg-o ~marht1. W 
Da. , tji fi ceiu piJ \\ olano specjalny kOl11! tet, k tó· 

5wladczyli. że uclz:alu \\ wyborarh nie we­
zmą.. Podn;o"le zebranie zak lI'.c7.0no od­
śpiewan:em Hymnu .\tlonych. 'l') 

Kupulą~ tDW·3'lV 1l0i~k:'2, 
Ua"S7 rl1)li 

Pi1lsk;c~D rnłl1)ln~ka! 

!23 
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Nagłówkowe Błowo (tłusto) 15 groszy, katde 
dałeM slowo 10 groszy, 5 Ilczb = jedno slowo, 
l, w,.z, a. = katde stanowi 1 lowo. Jedno ogło­
SZ6Dl8 nie Oloh przekraczać 100 slów wtem 

OGŁOSZENIA DROBNE 
li naglówkowych. ' Ogł08zenia. wśród drobnych: t-łamowJ JIllllmetr 30 81'01ZY. 

2' parcele 
f rz)' oJ. Wlllol/rady el'np1om. 
nf~rmacJe ; Poznań, ŚW. .po· 

nar.,1 ł m. 4. zd 27 173 

Motor l Gospodarstwo 
18 R. P eprle,HW t.nlo. Jal) 27 mór&, Jluennej. bud,nkl ma· 
Roszak Kośrian ng 131)07 sywne. ladnie po.otone. eena 9000 

,Józef Klos. Gniezno Lecha 4. 
Skład kolonialny zd 27 924 . 

dobrze .prosperując~. mieszkanie Sprz'e-dam 
2 pokOJowe kuchmą sprzed1l.m. 
Swoboda. \Vr~~AniR. Rynek 7. ~k!ad kol<mjaLtIY. 1Il0w, •••.. c"' .• _.:,< Dom _____ Id 27727 _P_o_zn_a._ń _______ ..;...-'-...... 

n?ws:. dr/'hó, 2 tuu cena ~1 000. Dwadzieściamorgowy 
~.p,a 'łv 1 .. Jl)u, rJ",.,tH amo In!!' Qobllu,r. IIs,laillCY nA ogrq,hlClwO 
(Ja .... a~k.e~ .cz, f.,oznali Aleje mieście Slrtelni~ egzystejleja 

Kamienica 

Gościniec 
kolonjalk!l 6 mOrg bura 
mi, bUdynki mosy.wlle. 
wplaty 0000. KI"J~. Gnfe~no. 
cha 4. • zd 21 

Znak oferty naprzy kład: z 118 924, n 2 7·15. d 1 790 
i t. d. = 1 sIowo. 

Drobne ogłoszenia w dni powszednie przyjmuje 
liię do godz. 10,W. w soboty i dni przedświt\­

tecznG przyjmuje si~ do godz. 10,15. 

ng 12 ~50 Marc.r-k_"".k ~~'2.:~ - 13. pewna. gNo1\\' ki 5000. Grat>~ko· 
! 2, t 4 wiak p,)znań. S'{arbQw8 1S. 

zd 2111\4 
Okazja 

Parcele ..?OIO\(}~,.r(owe ~ zł b~- Kolonjalk, 
dowlanu .l!'rojn cZ;p ~a~ku, szp.a

l 
najMl{'hliwsz~ :11J(,q Jar9cJnl. to­

PlIiłeCZ) ~.?WO \\ ,l!4Cl"'elka Glu- wa rem urz •• .benlem 2 I'Okoje 

dwopilltl (lW~ : ,i1jll'psz)'m stanie 
~ri pokm. kuchllle piw!lice. rep1;' 
zy cble ... ) wif.'ll<il'ł po1wOrze. 

~;!~z'~dP:~I~'JA1~w~~" keart~; Fn::: Folwark PIęćsetmorg.! Piekarnię 
rei. rJr'lln " r' ~Ylln~ ! 3lJ(J0. powod Kupi, i t i' i ami przepisowa w:. 1 z.iprżawl.e zara,z 
sprzo 8~ł! &tC'''unki tOOzinne. ceńa • nwen arza~ , zn W 25 Dli~~ ; ~umll" Zgl'\F'Ztl!lla 06obl-
sprzedah 21 ()()JI. h:p'o.r~ka eZYSla. /tCHIpodar&(.w n 0 0 oiti m6r~.~u.enlekl wprost od \yłRliclclelkl. d \,,:a na· sle lut, z"l1c~e~ OdPOW I Pd~ Gin-
wpla'ta podluJt U!!'f r!y. Bukow.kl, wyklu< ~en: Of"rty Ore'Jówn • licJe lat. opJ~le 18000 .. lunel :er. Gulcz p~ w ('1.arnkOw. 
lHodt.!sK WLkp .. Przykop 2. . Poznań lIO 27 !"20 \\arszaw.skl. Poznań AleJP ~lnr; 1 lI'i rr 5ii1 

. ng 18 61ą l: ~ cinkowsklegO 20. zd 2, 89~ • -liiiiiiiiiii' 12 DO WYNAJłfCIA Wydzlerzawię . DzIerżawa dom ogrc '~em .. vwocowym. nil .5 
5 i lat pril'Y staCJ L-.:hol\ Fra:1ko\\-

ma. M('~lna C~arnokurz 1. kU<:hn~·a. 60 mie<iącznlp spr~prla'lJ 
• :/li .1803 1650. (\wćd t.urło\\!. Of,l\·ty Orę-

, Dom I ,Iowni , 1'lIznnń zj 27 '!S5 

tr~yn1lea~ok8n" · NY. C'cna 66()1). Reszt6wk, 100 mórg 
Dom młynem wodnym Wdowie 

rnlodSłej z» [I'Ialą p',n-luge f'utere­
nowy SłlCł') nl'\d:\llk od 01 " ~08P\)­
dll,TZ- l8r-a'.. A irl'~ .w~kaie Ore' 
dównlk. Pozna~ zd 21600 

400 mOrg l 'v~. sprz,' . a . goSlpo- ' k" zallikowó Poniatowskiego 10 
d/lrSlWo IO:ll i'fJ wlelk~cl przł" P~zn8ń' zd ll7 213 
st~pny('h cel . ~cb. - InformaCJe 
Grun\\al<1zk~ 11. rpst8Uracja. Kucharka 5 1,,'ufOr(;V\. C" na 11000 sprzed 'l blisk-> PoznanI. cena ilt-000 

Dom Zleceń.. P(\ZnHń.. W"oclaw- .przeds Doli' Zlpc:eJl. POt al\.1 
ska 22 zd 27 831 Wrbc:awsh 2:!. zd 2 8811 

za 21853 

111---------1I11III_ restauracyjna POszuk!lje pot!ady 
od zaraz. OfPrty KurJer Poznań-

D i t Maszyn, 
I 

,om P
d 
ę rowy do szycia daQlską Singua mało 

pO, mor17• ,ogr ... u. cena 13000 zł używaną bardzo doorlt, tan o 
wpl~ty )i}{ C, - B.I.och. roznan. ~p.rzedam: Poznań, SZlIw$ka 11 

J'ednopokołowe 
111.- N\!c\J kllchnlQ ~4.- dW\łpo· 
I!ojo-we 80.- trzypokOjowe 41.­
~ztero~ok(ljo'A e ' ill'.- PlillhlW.k', 
E'ollnoń. Wi~l.ta 15 - 23. 

ski zdg 27 150 _______ _ 
_ .... ______ t!g Bona •. wychowawczyni 
Sławna chiromantka ,ilu.golE'tnią pra kcyka. dobretnl re-

Aleje Marclnk~,v,kIPg " la. mieszkante 4. zd 2711114 zd ~7 23 __ o 

grafolog _ fizJ"ognomistka fprpncjam . p('sl.Ukuie posadr, -
Oferty Kurj~r Pozn zdg 26 820 

D d' 'lli Dom nowy pl,trowy p~ 446l' 

npwoeu~l';!! a~~ ~:~od~. e'-'na przed~ieścle PoznaDła Gospodarstwo 
6500 zlolrch. ,,' pI2Iy WOO. Bluch. II uhlknrq. c~I~.v, p6IrQ0r'l'<,)wv o ISO mOrg bura '~IIiPJ buJ 
Pnnań, Aleje Ma:cinkow~k;e-go.l'(rOd 430.0.;- ątlłwskl. Poznart, w~htarze. cenił II' 000. 
15 zd 21 82" I Plac SaPI~zyń~k1 10 b. 11000, J1zet 1\.loe, Gniezno. 

zj n 1611 

Dwupokojowego 
POMukuj$ od l. 9. 3~.. p61 roku 
~1'(6r~. ŁazArz. Ofłłrty Oredownik, 
Poznań zd 27 244 

zdumiewająco przepo. 
wiada 

przeszloli~~ terllźlllejszo§~. przy­
~zlo~l'. rozn81). Kalajczoka 15 
m, lU. pasat A polio. zd 26 1UII 

Kucharka 
,lobrem gOl CWH !llem s-zuks posa­
.Iy dt wszystkie .. ,' od zaraz lnb 
15-go. tylk" 'N l~p~zym dOro·l. -
Oferty Kl'Tj~ , Puzn zdg :n 798 

. - zd 27 894. !)(j 
'----- I' , Chlro~antka Czeladnik piekarski 

Dom Poznaniu Ule MaJ,tkl' wrOży II calego ZYCla przeszI09~, k . <I . Z .... leni 
, P1Zysz.ol'ć wystrzegam od zlych z . ,arta rzemle::: nlczą "k' nowa budowa do"hód 14 .-tuk U"~wan~ k·~~ko~'A t .. o· ... odaTs·.w a r,,'1m'" I> kOd' l' . li . InlOJSCe za zabeZPieczeniem au-" ~ "J "~iO .",' 8' ~u'r."n8. --'''''<ri''awf, , 20. rzesz . oznall. raszewskIt!,, "-1' ~0 I Ka"ml'erczak Rull~yń roczny 2800. ('enR 17;;00 sprzp,la nio ocl(laje PQznań-S acz. llli{'1I "v 'L" ~ ro 1 - lS, Uończarek. zd:l7 891 CJ! fJ zo· P L • d "43'1 

Tunel 'Var~zawski. PoznAń. Al. MazowIecka 38. zd 2189:,1 rZ)'8tl1ft' .. w'" U1'l :a mórg. tnl~a. ' r. .\pnfa.rz wątle·. powIat hodzle... /Z.. ~ 
M{lrcinkow~kie~o 20. zd 27 899 lłnif'zno. Lech" -ł ~~:~, objllC'll' 2000. v.-ydzlerMwl - Znana 

Gospodarstwo -- Gospodarstwa Chudzicki P?znan. G6rnl! Wilfia 
DomeK lS mOrg buraczanej. bucl~nkl 1'10. 3. IS. S mor~('I\\ e. k('lmpletn~ zl\bu. 189, Ilom 24 zd 27 781 wróżbr isrk" ,; lal'eli przepowiada Ił"'~':'~~~~-~~~. 

P!"1Y POlnpnill, 2pokojl' kuchnIa w,e. inwentąrze kompJ. WPIAty 'łowanili. lny IIr ' tl\"z~ korzystnie Folwark trzystamorgo- ~a~~ ~(, klfar~'te~~~:.'e~r~j~g~~a~~ Sztukator _ kamieniarz 
10ł)Q mt'lrll\\ o!!'r J rll1 2;;00. Brom- 115OO. J6z-ef K/os. Gnłt!zno. I,PC'hl! ./0 ł!przc<.lanis Kt<>s Gniezn). T,p· P()d&'Orna li! wies7Jkanie 10. front 
berlOk, Poznań. Wie\l!c<! (hrbary • zd 21925 chA .4. . zd 21 n8 wy, Inwentarzem zd'" 2715960 potrzplm) zaraz Zgloszenla z ~ 
53 - 24 Poz' 'lP. zd 27 8Gl G .. ,Ianipm WnrtlDKOw Leon Madej· 

oSpod.arstwo ' MaJ,tek . łniwaml ka. IhszkOw .P' 'IV Ost.rów. 
60 mór~ p~z. , n~J. budynki mn. 240 m6rK bl!"A~~anej bU3ynkllobJecl<l 7000. Wlplk\ wybOr dzler- zd 26 331 
'!,;;rnr ~uVOO61\fre kGo'nIPI. 15000. masyw.ne. iTl'il ~J1lfrZ". kom pl. tnw polecR Tunel Warszawskl. 1 Uczeń (c a) 
cba a l ,ilE!. n eZllldO 7t.r< !!powOdu wyje..du spr:eedll KłQl'. Poznań. Aleje Mnrctnkowski"r>:o N ki 

Panrta ---·~~~~i~~iz~.2~~OO~1~U~ln~i~~~r~~~·iL~R~'~13~~~ii~z~d~n~9~~~2~~~iiiii~~i~'~d~~~T~9~OO au d~~~yp'Q m~e sie ~~ •. z lat 22 kl'awcC'w8. po!'iadająea piekarstwa - cukiernictwa szuka "'warandą p:pn 'e:l:nll Zgl08zema 
30po gO\(lwki zavll<Zl\a pana. ur7.<!d- cblopiec ~_ prowi.1CJi ł.aska we 0- Oredownik. POo"nań z:l 27 ,,10 
ni~", lub k'. lej'lrz~ celcm za'Tl/\ż- ferty' do Urc'J()owuika Poznań 
POJ~C'8 Of!'rtv Oredowmk. Po- zd 27 SB2 
znań z<h: 2,836 

P , 20.10 star!' przeboje (plyty). 10.68 21.10-M.31i tr. z SlIlzburgll. 2urr . . ~~oju 
Uczeń 

~lUi!arllk; m.oże się zg/osi.:!. G6rna 
WilJa 27 zd n 153 

anna .. Planl)'Krakow,kle" - tppor· tr. z K.rakowa I WatsŻ8WY ' 23.46 s~ycla. najta111e" ~ krótkim era .. 
lat .22. gosopvd 81'';;< " 1'\ 58 m6rg o- ta~ przeprowad!! IM. St. Bro- wiadtim. sport. z P()/llorza. Sle systemaly.czme wyuez8 mI' R b tnlkowf 
grodnicfW~ przy Poznaniu wyj- śrOda. dnIa T' srerpnla. [łlewski (na wszystkie. rozgfośilip). stJ'ZY.~1 Klawllerowa. Poznań.. O O 
dl'ii~ zBm~ź Z;l'/C'szl'!nla Grun· 211Q-:..22;li5 tr 'z Salzburga. 22.31i Wto.rek.6 alerlmln. ~farJl MagdalpllY l m. 1. samotnemu. prowincii. za wYpo-
waldtka 11. P()~,1I!ń. restauracja. ~.1ł0. audycja. p(}ranna: 1%.05 reportaż. 22.4Ó lok8rn~ wlad,(}rntr Poznal\ _ 6.30 aud. poranne, z dg S·HS/H zu'~~~~V!inm ~~. ~c;blls1:~ą.ze~~a~·m'b~ 

za 27 SB!) dZIennIk poJl!dnt()wg: ~ \.pla ~11l'p~t. 1l2.~0 -uHI'Orf Gt>~s'~w~ Wlłrn.~ 8.2tl17r'l'!ram:- 8.25 w~ka- sży. Ofert ... Or~tlowtnk, POzna.ti-
, 1'86~y<lh l('tnt~k I. U,zdrowls~ - I'\a (plyty). 23.01i koncert orkWst:r3' t6wkT Pt~kt.~ 9.60 tt: z Krak.~ J :Id 21279 

kon('ert: 13.00 chWIlka dla kobIet: AlfrelIa Cltmpoli (plyty~. u,n tr. I Warez.l 1~.1I~ muZYka 
1l1.05 muzyka 1t6T816R-a: 15.811 kon· - Wtórek 6 eierpnla. t)ppretkowa (pfyty)' 15.15 lriel<1a" 
eer! 'te$p()lU Tadeu· 7 a Seredv"· '. 15 ".. u' : 1830 Z d' O ! 'd·n I'" "I sltiego; 16.00 P<ll1:ąd~'nka dla ~o- Lw6w '- 13.05 utwory Pucel' ..... tr ..• ~ n ~rn.. • .. na IC oszenla ~ "" ł uW .~ 8 OI)l:ZU 

Poszukuję blet: 16.15 recital fOl'teolanow)1 nie$o z płyt: 18.85 \)Iyt:\1: 18.30 kr~wefi~1 : 18.45 .~onr rt ehOru kUJ.l1cYeb o():!~,~y w tel r\łbr17~€ 
4000 - 6000 r;! na pi~rwsza hl· Leopolda Muentera: 16.50 co.lt;krzynka tec.hmcllna: 18.45 ply- rewpllers6;" •. Vo'\' . 19.05 prolH: ~bltczam, ~ Je~"eJ trzeCIej cenIe 
potttk-e na kRmlE'nlC'p, plctrową - dzienny odcinek prozy: FraO'meT1 t!ty: 20.00 febeton .. Lw&wscy lu- na fiz. nast .. 19.;10 tr. zWarn.. ro nych. 
wartllSI' obecna 20000 zł. Ofett, z nowel! p t Baśka Murmhń. LlJie sprytu": 22.46 sport. 20.~0 skrzynl{a. tecqnlcznll: ~0.10 
Orędownik. Poznali zd 27 jl88 ska" - E. 'M~I~'czewłlkie1'O: 17.001 ~roda. dnIa 7 sierpnIa. ;r\V I PI?"S2;~~ (plytt!: J~'~o tJ: Kasjerka· kslażkowa 

nRjplekni11i~ze walce: 18.00 we- Lw6w 13 05 muzr.ka ()peretko' z"k~ ar~~klł ~a os~~rn;ich ·(pIY't'!,)· ~I/J letnia praktyką. dobfemi 

P(!lska so.ewa. 18.30 ltsty od T Serędyńskie .... o Tr na w.~Yst- wl8zkowa. ukończone Licpum 

Dwóch 
pomo~nlkó\V stolarskich na stała 
('tacę bu(lowllłną zaraz. TeOlior 
ChUf!zlckl. !lIklad stolarski. ~o­
moriliki. pow. Poznań. zd 27 ,,33 

MEBLE ~o.!:v $ke~; !'!kt!!~lnY: 1l!.1~ .. Oa'a Wll (p!yty). '15.80 kóncert '*e&Poluj2ll.05 prOl!Jimy do tańea (płyty): ś\yiadpctwami. eumipnna. ob<r 

dZIeci: !8.45 ~IlZykll MloM",a: ~!'e rQoz~!O'·~nle .. 18:11i ':eeltą.l forte- ~roda. dnia 7 sIerpnI.. Hllndlowe l!Ouukui'e posady rOw-
19.80 re~.ta! skl'ilYbCO~" Stff!ll).~ pi_II!)W1 L"l>pol~a MuplUera. Tr. Poznat1 tI.80 andyeja porannR ~ pIet w lI)aJl\tku. Herty Kurjer l!akład stolarskI B. Rogal-Letnisko foroE'p,klap' 19.5l1 .. świat 5.!! ~mfieJe . na wstvs~liie roz~lośni~ - 18151 Wars:rawy 8 2/1 prD~ra"" 11117 ł'pznańskl Zd_R.;...2:,.7:..7.:.,:3:.:2 _____ -

. " . O .. OznaJmv prZepIsy nllnr C r p' I kl' • L d. . W·· I' >r" '.,... 03' -- GI6 3t la!! jodł'lwy l g,P" utrzFmsnlem. 'owo.roln&'" 2010 a11rJV()ja Il!!'! " a a Q s· a. ŚP ewa. u owe ~~. a rsaa w:v n rakown. 1!. Z D l sklego. L6di. aL WDa • 
IuJormaaje: Ja<kó'<,z3 32.. Pralnia i'lzipci' "O 41i dziennik wre~zornY' ple/lnl zalo!Tle w w.Yk. ch6ru p,?d "'-ans2awy. 13.05 wal~e .T. Strl\us- VP omowana 
"Szarotka". Poznano zd 27 7 O 2Ó ó8 'PI~nty kr.ako\ l' ;!!" _ r'p: dyr. Zb. Lwez)'J1, .klego. 18.40 SJl· sa z płyt. 15.15 Sl'ielda. 15.2!l-18.30 nauc~yeiefka młoda bardzo sym- wykonuje wszelkie roboty w 

1I1------=---rlllllł!l!:! porlIIi' z k<;illźpcelro P9~aCIl' 21.10 va rerum i t-rCJe art~·st. 18.45 z War~za'il·Y. i .Lwowa. tą·30 au- Jl8tyezna. ezysta. z 'porząrJnej ro- z.akresle fac~_owym. - Ceny 
tnm'ml<ia Z "alźhurg8; 22.00 plQllenkl w \ .,~. chóru Jl1rantł~ d)'cJa dla d~lecl. 18_4~ tl'Cle art y- dziny miłują~8 Ilzieci jlOszukule 
wlnrlomo ci &portDwe' 22.45 mu· ną. pl~tą('b z v.; ąr-'zawYi 20 ":. ' .y~ styczne. knltnralne I społeczne posarly prywatnpj. ZgloszP0l8 przyet~pne wykonanIe BO--
I:yllll tfll1~Zna' p!lr.ku . fraSl'!1l cpt z pow.e.4c! m.a- POo!manla. 18.411 Ml1ZY'ka taneczna. pod nr. leg. 448-193 Poste rp_fan- lidne. n 11608 

. • rJana PrDmlńs-kJE'oS-O .. Ludl.gero-I1\1.1~ płyt)'. 19.3/1 z Warszawy. le Wrze~nla zdg27131 
. Domek '/i(~'A J OWE '· ' 

wie". 20 10 mnzyka tanec:l:Da z 2tl .. Odrebnoocl rel'rjonalne woje' :::.:.,' .-:.:~=:.:.::..=----..::::.!!.::.:..:.::.::.....:..:..:..::.:...-----------
plyt. 21.10:"':2.'35 trans/ll. z Saloz· wództwa o()zna1\,skiego". po'!ad. Humor zagranl·czny li pokoje. 2 kuchni". oK rOd łlPI'2lI!­

da Bllez}'kow8ki. PoznAń Staro/e­
kil. za fOlwarkipm Minikowo. 

zd 26981 

Inlrl'ra (przeo; WaT'87.:awe). 22.46 rolnicza. 20.10 z Warszawy. 21.10 
VI'torek.6 sierpnia. wiiuiom. sport. lo~alne. 22.IiO..;o.. t:r. Salzburga. ~.35 z Wans,z:twy 

23.80 muz7·ka lekka z pbt. ~K1'8kowa. HAG wiad. ~portowe 
Kutowlee - 13.05 p:eśni staro- . 22~" t •. 

dawne na plytacb: 15.15 Il'ieldll: \Vtorek •• aierpnla. ~narua. ."" au.~a sPlewane 
Warsztat 15.20 życie art~styczne i kultural- Ll1di _ 13.35 pJyty: tS.n ~jel- z J>lYt. 21.05 muzyka tanRzna z 

lilllS8rskl l: narzerlziaml sprzedam no ' IĄska: 18.30 .. Rzym za Mar- da': 18.30 !l'krzynka. techn.: 18.45 \)I y t. 
h,lb wyrJzler~DWle 8Powodu śmler- ka Aureliusza" odent: 18.45 Wy- ń1RI'~e sr;l!Ściu wieok6w z plyt: 
~L m,ża. Gnrstkowa. 01lllrTJ k6w

i 
.iątki z ,.OyruHka Sewi1"kie~o" 20.00 muzS'ka operowa z płyt: -

Wleleńskl 62. n la 60 Roo! infe·p;o: 2Q.OO te-Ijeton tUl'Y- Z2.łO ",t jad. 1PP0rtowe. 
1Ot10Zn0--6portowt: 2 •• 40 SPl>rt. Arodft. dnIa 7 alerpnIa. Wtorek. 6 sIerpnIa. 

Nowy dom środa. dnia 7 sierpnIa. ŁlSd. lUD lekka melodJa I plo- RadIo _ Pul" _ 10.45 wesoły 
:I pokOje. kuchnia i morga Poił . • s/lnka aAA'iel~kll oraz ameryl(ań.· 221i0 k 
budowę. OstrOw Wielkop., Polna Katowice 13.30 najbardzieJ pO- ~k\o{plyt .. ). 15.15 prze~ląd wlełd. wlecz6r: . m'1JZY a tane('zna. 

2 00 l tkl ( l t) 1515 z d ~.. Koenlgswnsterhauaen U.DO klm-lIli. ng l U p!larne <mere , p y y . . 18. liSty od zieci. 18.48 tycie cert poludn.iowy: 14.00 muzyczne 
glejJa. 18.30 .. Prawda o odrebno-- artyst. I kulturalne 1845 pi05en· rozmaitoścI': 16.60 koncert O.1l'ro-

Samocb~d I\ci lilIIsklej literatury" - szkic ki w wyk M FQiu '(p/yty) 20 k {) 
Chevrolet 5-osobowy, kry t)'. ~ do- literacki. 18.45 Artur DescalllP8 Ma.9Co,gn!·- M:s&kl - uwertura dOWYk 17.~! 3'3 u,y a ~1~~~:1I0 2 .10 
Ql'rln atanie korzystnie do sprze' - tenor (plyty). 20.fra!'jment z (płyty). H.IO - U.l1i transmisja muzY' a: ••• P osen . . wu-
darua. Oferty Orędownik, POzDart poematu ,.Pieśń o Ślą.~ku· - E. z Sałzburlra. %2.46 wiadom. sport. l!iY'ka kamer!llq8. Londyn - 2 .00 

Ze"adlowleza ~ recytuj@ drt. loka.lne wesoło 1l'0dZlna: 21.00 muzyka I~k-
;:::-::---=-~td~g_2'!.!197. StoniS>law Li.goń. !O.10 rewia pio- • W ka; 21.60 koncert: 23.00 mllZYka 
Skład Bpoźywczo-deli. senoki (nlyŁY). %1.10-22.35 transm. torek.lll1lerpllla. taneczna. Budapeszt - 19.40 Dio· 

z Sal:z.hurgą (orzez Wal"S~awe). TorllA - 15.15 I'rielda: 111.U senkl węgierskie prl\)' muzyce 
katesowy śródmieściu 22.411 wiad. lJIt)(}rt. lokalne. kDneert s u doz. sollstOw - tr. na cy~ań&kiej: 20.40 tr. I Rzymu 

Poznania Wtorek. 8 sierpnIa. ~M;~:~~~~;o:lt'~o':~enfa ~a~:V1{~~ ~z~~i~~~i .!.3·O:o.l;on~~;ik~a. tA. 
dobrze zaprowadzony boz kon- Krak6w _ 11.50 polskie m!)lodje wll!~ki - wiol. z Wa"!zawy: - npczna: 21.00 audyeja waka(!yjM: 
kurenc;iL tanio. Zg:oazenin Po- z plyt na wszystkie i"Ozglo§nle: 18.30 PO/Z. "P. ot ... Wycieczka do 22.80 mutyka lud(}wa: O do li kon-
znań, Wroclaw.!:kll 22 - 4. 13,05 utwory Swpena w wyk. DzlałdOowa l 18.45 nQCturnr l Be- cert Wagnerowt;kl. Wlede6 -
____ -=zd 27 638 Rubinsteina: 18.30 skrzynka !,ena~,: !O.uO ,.~cuchy n-ll zbo- 19.30 muzyka operptkowa: H.I0 

60 Ó 
tocbn. 1843 pleśni polekle I obee zach POIf. rólń.ieza: H.łO wia{l. koncert symf.: 23.35 do 1 koncert. 

m rg w w1'k. SteW Martini: 19.110 raC. sportowe. Pral(a -19.lIG koncert na fletach: 
pszenne;! d~pnowlłnpj zbiorami \n' l fort. w wyk. K. Kleina - tr. na Elroda, dnia 1 sierpnia. 20.30 ~iosenkl lunowe: 21.05 kon-
wpnłlłrznml bpz wymiaru. kośclól l w-.zy.tkie stacje pol kle: M.OO od- cert I'rltarowy: 21.40 plyty; 21.50 
ppczto w mie,i.cu .. Ziobro. SI~w8o, OZy t p. t ... Z przet!z/o.1ci Barwal· TotnA.t3.30 muz:vk!l lekka (pl,. koncert. Rzym. - 20.40 koncert .... GdzIe mam panu podać czarno kaw'" tu cz" ka 
szeWo pow. JarOCJn. zd 2. 11 7 du"; 2.2.40 sport. ty). 16.10 , p~e.gllld glelt!. - 18.30 utw. Boecherlmego: 21.45 recyta-. l? .. "., JW· 

Skrzypka techniczna. 18.40 życie eje: 22.00 \ves()/a godzina. MedJo- JUC e ' 
Kuchnia środa. dnia T sierpnia. kultur •• a'1'y~t. I naujtowe no Po- lan - ~O.40 .. Girofle-Girofla" opt. - Wrzuć ją pan odrazu do morza - to zaoszcz~dzimy 

~atldpnr~e~~:1 8r;li~rbe~n \\;~;~~ska nl~~~~~~yt;tOI8.3~~lf~;ka ~?~II~eor~~. 1ł~~~~c~irj(~~[:Pi~u~~f:: ~:r~oco~~o::~~~la~ iO.l~7·~n~~~t eQbie obaj pracy. 
ro n 826 d.zieci. :lO poradnik turyst7cZny. ty). 20 wi.ad. IWSPOQ. z Pomorza. umf.; 2:3.110 mtayka lud DWa. ("Trib. m.", Rzym). S. F. 

Co futro - to Edmund Rychter -. co palto = to Edmund Rychter = co ubranIe = to Edmund Rychłer, Poznań. Ostrów Wiełkop. 

P d J t na mIesiąc sierplen 1935 roku włącznie kaillłkowpl'0 dOditkn powie­
r'Z e p I a a ~lliowego, w P07..naniu w eksPedycJi zł 1J1I5. \V all'~ncjnch zl 2 •. 20. II od­

no~zeniem do domu z/ 2.20. na ptowlll"'ll 1)8. pooztacn jut. odlllM!ze' 
n;l'w do rlOIll11 kwnrtalniE' 7.01. miesięcznie 2.84. p(}d OPUk\' miesięcznill w lIo11t'e III ~,OO. 
IV !rlln ('II kJ'ujneh zl 5.00. Przy 1-mlu wyd:tniach tygodniowo osztuJe ,.Orędownik" II1lesięcz· 
n ic !! , H~ zl hr~ orlnMZE'llia do dOlIlu. W razie wypadkóW 9powodoW311ych sl/ą wy:llną. PtJMlZlł6d 
w znk!arlr ll'. sl"njków I t. p. wydawnictwo nie odpowiada za dQljtarcEenie ~isma. & abonenci 
nio Jn !d:1 prawa .!omogania alę niedOltarcwllycb numerów lub odszkod~wania. 

OgłOS'7enI"a na atronle tI-lamoweJ 15 gr •. na IItronip 4-!ainowl'j przy końcu tek~tu 
~ redakcyjne&o 30 gr. n~ strome cz~artej 5U gr. nR slronip (Irugiej 611 gr. 

. Przed wladotp~clam, 'potocznem1 100 gr od l-lamowego milime1ra. 
Oglo.zenlll skomplIkowane z zatrzeiemem rnleJSCa od poszczellólllPgo wyparlku 20'.l nadwyżki 
I~rohnl! oll'lOHenia (nBJwyt.ej 100 slOw w tem :I nuglówkow)'('hl sl,)wo nng!Owkowe rtlll~tei 
1 .... j(r. każ'ledąlsze ~Iowo 10 gr:'Og)05zeh:a do bieta('ego wydan a przyjllllJ)elllY do gor!7.:;ny 
10. HO. a do "'YdaJl nledzlelnl'f'll t gWl./lŁeczllych do godz. 10,15 rano. Za rOżllIcę miedzy ze.~l~. 
""em a wysokOŚCią ogloszE'nia , powsta/II wskutek matrycowania . wy .lnwni<'twl'\ nie odpowiH,łn . 

Redał.tol· odpowiedl\ialny A.ndl'ZeJ Trella I P!YLllanla. - Za wszystkie widomC>Scl l .rb'kuł, I' m. Lodli odp~wiad. Lena Trella. 'Ł<ld~ Piotrkowska 111. - Ż. ogl05zenia i rekl.uoy 
odpowiada a.dmLnistracjll w 050ble P. Antoniego Ldhlewleaa w POIIII&llhl. - NielllmÓwionych rękopisów redakcja , nie zwra(,8. 

Wycbodzi codziennie z wyjatkiem niedziel i ~wjąt u~)'8tJ'eb z da~ na daled Dut,pn,.., Wydawnictwo Drukarnia PoIsk3 ~ . A. w Poznaniu, 'w. Marcin 10, 

'l'elefony: "-61. H.76, 33-07, 35-24, 35-25, lO-72 W niedziele. .wi~ta' 1 p6t~ym więczorem tylko 40-72. ;... P. K. O. Poznali nr. 200 HO. 
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Polskie mistrzostwa pływackie 
War s z a w a. - W tegorocznych 

mistrzostwach Polski, odbytych w 50-
!botę i niedzielę na stadjonie pływac­
kim, zawod1nicy z całej Polski wzięli 
rel{()rdowy udział. 

"EKS." 6:22.4, 3) Gfszowlee ł:48.2. 4'5:U (rek. polski), 2) "Gfszowfeeoi 5:00, 3) 
.. Legja" 5:17. 

pieJ śwladcz1 uzyska.ny stosunek bramek. 
Zainteresowanie eię tym meczem bardzo 
dute. Meuem tym Concordja wysunęła si, 
na ezoł'O tabeli I objęła prowadzenie. T~­
bela po 08tatnicb spotkaniach prze{istaWla 
się następująco: 

t. Concordja (Piotrków) gier 2 punkt. , 
st08. br 8:~ 

Wyniki uzyskano macznie lepSze 
niż w ubiegłym roku, przyczem na pod­
kreślenie zasluguje powrót do dawnej 
formy Bocheńskiego oraz Jarkulisz-Nle_ 
dobeckiei DuŻ<\. pOprawE;' zanQtować 
trzeba szczególnie u pań, gdzie triumfy 
odnosiły zawQdniczki z Biel!'ka. dotych­
czas mało znane Dawidowj('zówna, Pa­
sŁorówna i Kandlówna. 

Zawodnicy poznańscy. jak by 10 do 
przewidzenia. bedąc bez treninlW zimo­
wello nie uzvskaJi sukce~ów. a nawet 
nieorzyzwyczaj'eni do startu w basenie 
zamknietvm, uzyskali gQrsze czas'Y, niż 
w Poznaniu 

Wyniki obu dni przedstawiaja się 
nast,ęoująoo: 
. P a n o w i e: 400 m dow.: l) Szrajb­

man 1. (L.) 5:29, 2) Karliczek (EKS.) 5:3;1.6, 
3\ Kot (er.) 5:42.4; 100 m klas.: 1) Szrajb­
.man II (L.) 1 :24, 2) Boguth (AZS.) 1 :24.2, 
3\ Nowicki (KSZO.) 1 :2-i.8: 100 m wzn.: 
] Karliczek m.) 1:19.3 2) Gawlik (G i",:.) 
1:21.9, 3) Jastrzęlli<l<i (A.) 1:22.9; wieża: 
1) Maerz (Gisz.); 2) Ziaja (G.): 3XI00 m 
zm.: 1) "EKS." 3:51.6, 2) "AZS." 3:5:ł.4. 3) 
"Le~ja" 4:01.2. 

200 m klas.: 1) Heidricb (Siem) 3:03, 2) 
SZI'ajbman II (L.) 3:04.2, 3) Nowicki (I{SZO) 
100 m dow.: 1) Bocheński meH.) 1:03.2. 2) 
Karliczek (E.l 1 :04.3, 3) Szra ibman I (L.) 
1 :05. 4) Karpiński (A.) 1 :06.6, 5) PI'aski 
1:06.8; 200 m dow.: 1) J'lorbeński (D.) 2:26, 
2) Karliczek (E.) 2:29, 3) SZ!'ajbman 2:30.5; 
4X200 m dow.: 1) .. EI<S." 10:42.6. 2) .. AZS." 
11 :08.8, 3) EKS. ~ 11 :10.6. 

p a n i e: 100 m dow.: 11 Dawidowir76-
wna (H.) 1:21.5, 2) Morawska m.) 1:25,6, 
3) Pastorówna (H.), 4) Kamieńska (AZS. 
Poznań) 1:28.6; 200 m klas.: 1) JaI'ltUli!'l2;. 
Niedobecka (Gisz.) 3:26. 2) KandJówna (lI,) 
3:38, 3) Szczuraszekówna (Ostr.) 3:44.2, 6\ 
Kudlińska (U.) 8:49. 4Xl00 m dow.: t) 
"Hakoah" Bielsko 6:20.2 (rek. polski), 2) 

Otwarcie 
obozu pięściarskiego 

w niedzielę w południe w Centralnym 
Instytucie Wychow. Fiz. w Warszawie od­
było się uroczyste otwarcie olimpijskiego 
obozu pięściarskiego. Imieniem PZB powI­
tał zawodników i przybyłycb gości prezes 
PZB dyr. Kuczyk. Następnie przemawiali 
imieniem Związku Związków int. Grabow­
ski, a imieniem P. U. W. kpt. Uhacz. :.a. 
obozie zgromadzeni są już w!:,\zyscy niemal 
zawodnicy z wyjątkiem Rotholza, Kajnara 
i Lewandowskiego. 

Na konferencji między prezesem PZB a 
przedstawJcielami W. O. Z. B. ustaJono 0-
statecznie, te mecz Polska - Niemcy od­
będzie się 1 września w Warszawie na st.a­
djonie Wojska Polskiego. przyczem orga­
nizac.ią, meczu zajmuje się zwil\zek war­
sza.wski. 

Llleka Itr,tyka 
w mistrzostwach NIemiec uzyskanI) 

szereg dobrych wyników, z których wd­
niejsze są I!astępujące: trójskok: 1) Drech­
Ber 14.99 (rek. niem.), 2) Hellefobt 14.76. _ 
500 m: Syring 15:07.2, 2) BWsch 15:07.6. _ 
400 m pl.: Scheele M.l Oszczep: Weimann 
69.09. 110 m pl.: 1. Wegner 14.6, 2) Wel­
scber 15.1. 

W zawodach w HaIsingfofsle w biegu 
na 1.500 m pierwsze miejsce zajął Iso-Ho,. 
]0 w czasie 3:56.2. 

100 m wznalt: 1) Morawska ID.) 1:38.8. 
2) Jarkulisz-Niedobecka (G.) 1:40.3, 3) Pa­
stor6wna (H.) 1:46.2. 6) Szczuraszekówna 
(Ostr.) 1:51.4; 100 m klas.: 1) Jarkulisz· 
Niedobecka (Gisz.)) 1:37, 21 Kandlówn8 
(R) 1 :44, 3) Święcka (L.) 1 :445. 5) Szczura 
szekówna (Ostr.) 1:45; 400 m dow.: 1) Pa· 
!4torówna (H.) 6:54,21 Morawska (D.) 7:08.6. 
3) He!jerówna (E.) 7:28.8, 4) Kamieńska 
(AZS. -POZD.) 7:30.8; wieża: Kokaljj-Kowa­
lewska w_ o. 3X100 m zm.: 1) "Hakoah" 

W konkurencjat'h klasy J zawodnicy 
poznańscy zajęli dalsze miejsca, iedyn'e 
Wielicki (AZS.·Pozn.) wygrał 100 m wznak 
w 1 :30. Uzyskane czasy są następujące: 
Hellwing (AZS.) 1:33.8 na 100 m klas .. Hut 
dowiez (AZS,) 1 :12 na 100 m dow. oraz 3:01 
na 200 m dow. Ol 

W ogólnej punktacji prowadzi "EKS. 
144 p., przed .. Hakoahem" 115 p. i "Gl· 
szowcem" 109 p. (c.) 

W szkołarh gOl.,podn.z·czych w AngJji dzic \\'cz~ta. uczą .• ;j~ wszrstki?go, ~a wet wią­
zania I>]}onków i uSlawian in szl\'g'. bo mówią, że "pam domu" musI umleć mszyst­
k ie prace: klÓl'e za chm!zą \\ go '-podul'6twi p. Aby umiała uszanować pracę człowie.ka! 

Polacy na mistrzostwach Niemiec 
H a m b u r g , - Wczoraj rQzpoczęły 

się w Hamburgu pierwsze gry w mi­
strzostwach tenisowych Niemiec, w 
których biorą udział zawodnic~' polscy. 
Nie grała jedynie Jędrzejow&ka, wszy­
scy inni SPOtkali sil;' prze,ważnie ze słab­
szymi przeciwnikami. Przegrała Volk­
mer6wna z Niemką Weber 4:6, 4:6 

Tarłowski wygrał z Pachajem 6:3, 
6:3, 6:3. oraz z Wę.grem Bano 7:5, 6:2, 
9:7 i spotka się w poniedziałek z nie-

miookim mistrzem von Crammem. 
Heb.cla pokonał łatwo Schustera 6:0, 

6:2, 6:0, jedlIlak z następnym przeciwni­
kiem stoczył ciężka walkę, co każe przy­
puszcać, że mistrz Polski nadal iest w 
słabe i formie. Drugim jego przeciwni­
kiem był Taube, z którym wygrał 9:7, 
4:6,6:2,6:0. W POnie-dzialek Hebda grać 
bę-dzie z Jugosłowianinem Kukuljewi­
cem. (CI 

2. Burza (Pabianice) gier 2, punkt. S, 
c3tos. br, 3:9 

3. Huraga,n (L6df) gier 3, punkt. 3, 
stos. br. 6:4. 

4. Strzelec (KaUsz) gier 3, punkt. O, 
stos. br. 2:10. 

Ostrovia - P. T. C. 2:2. W Pabjanicach 
ubiegłej niedzieli bawiła d?skonała .dru­
żyna Ostrovi z o.strowa Wlel'kopolskIP~O, 
która z drużyną P. T. C. uzy~kała z tru­
dem wvnik remisowy 2:2 Gospodarze mie­
li przez cały czas lekką przewasrę. lecz nie 
mogli wyzyskać jej cyfrowo dzięk.i do.sko­
nałej grze bramkarza ~oścj. SędZIował p. 
Jędraszcza.k. Publiczności około 1000. 

Lekka atletyka 
PięciobóJ pOlicyJny. Onelldaj w PabIa­

nicach odbył się pi~cicb6j lekkoatletyczny 
policyjn) ch klubów s'portowych woje­
wództwa łódzkiesro. Pięciobój ten ze wllllę­
dów propagandcw\"ch został zorllanizowa­
ny w Pab;anicach przez tamtejszy P, K. 
S. Pierwóze miPjsce i tytuł mistrza woj. 
uzyskał P'lBt. BUrłZYl1ski (Łódź) przerł Kul­
ka, (Pabjanice), Sadowskim (Piotrków) i 
Jędrzejką (Pabjanice). 

Gry sportowe 
Gry sportowe. W Lodzi rozpocz~ły si~ 

rozgrywki mistrzowskie klasy A w koszy­
kówkę żeńską i szczypiorniaka. Wyniki 
p08zczególnyeh spotkań były nal>tępujace: 
koozykó\vka żeńska: Makabi - B. K 9:3, 
J. K. P. - Wima 26:10. Wlma - B K. 
21:3. 1. K P. - M3kabi 53:1. Szczypiorniak 
-Makabi-Ha.koah H:O, I. K. P.-H K S. 
18:3, S. K. ,t - Zjednoczone 10:6. L . K. S. 
-Tur 11:2. Makabi - Tur 10'6, H. K. S ~ 
Zjednoczone 7~ i wreszcie I. K. P. - S. K. 
S. 18:3. 

nUjpesti" ; "Cracovia" 3:2 
Kra k 6 w. - $ootkanie .. CraeovU'· 

z mistrzem W~ier wywołało w KraKO­
wie duże zainteresowanie. ~d\'ż " tysią­
ee publiczności zebrało sie na boisku. 
Mecz był ładny. ..Cracovia" grała 
znacznie lepiej l bardzo ambitnie. 
Bramki dla ~ospOdarzy uzyskał Klsie­
liński i Szeliga. (el 

Pomorze i Sląsk 68:66 

----------...... --------------
Sport ' w· Łodzi 

Piłka noina strzału Marjana. Po przerwie Sospodarze 
uzyskują lekką przewagę i przez Beckera 
uzyskUją dalsze cztery bramki strzelone 
w 5, 14, 25 i ł5 minucie. S~ziował p. Sze~ 
rer z Częstochowy. Publiczności okolo 
3000. 

K a t o w f e e. - Mecz lekko:ttletycz­
ny miedzyokre,gowy zakończył $ole zwy· 
ciestwem Pomorzan, którzy byli ze­
społem wiecej wyrównanym. I W poszczególnych konkurencfach 
zwycieżyli: HO m. pl.: Sobik (ś) 17.2; 
1500 m.: Rakoozy (P) 4:28; kula: Pra­
ski (ś) 1371: 100 m.: Koooń (P) ił 4; 
400 m.: Kocoń 53; dysk: Neue-ndorf (Pl 
38.51; tyczka: Sznajder 389: 5000 m.: 

Unlon-Turlng - Skoda, 6:1 (2:1). Po 
krótkiem sprawozdaniu z meczu zamie­
szcUlnego w numerze wczorajszym. za­
mieszczamy garM szczegółów. Mecz po-

Stokłosiński (P) 16:00; b100 m.: Po­
morze45.2: wwyż: Kalinowski rp) 181; 
oszczep: Niesieć (Ś) 5665; wdaJ ' Kastel 
(Ś) 636; b-WO m.: Pomorze 3:39. (e) 

wytszy, który został rozegrany w Lodzi o Turniej klubów niezrzeszonycb. W clą-
wejście do ligI, dowiódł, te mis-trz Lodzi gu soboty i niedzieli odbywały się spotka- Na mistrzostwa Europy 
przegrał w Poznaniu zupełnie przypadko- nia drużyn klubów niezrzeszo'nych przy-
wo. Nie znaczy to, aby ze Skodą Lodzia- czem wyniki poslczególnych spotkań były B Y d g O S Z C ~ (PAT.) Po zakofl. 
n;e grali koncertowo, gdyż forma mistrza następujące: Rzemieślnik zwyciężył K. S. czenlu regat O mistrzostwo Polski w 
Lodzi daleko odbiegała od poziomu, który O. S. 4:1, Rapid - P.olonję 3:2, Jedność w Bydgoszcy zostały ostatecznie ustalo­
widzieliśmy w czasie rozgrywek o mi- stosunku 5:0 pokonał K. S. M. M. i wre- ne osady, które udają się do Griinau 
strzostwo okręgu. Łodzianie wy.grali meCl slcie Kotwica uległa K. K. O. l:t. pod Berlinem na wioślarskie mistrzo­
tylko dzięki dyspozycji strzałowej poszcze- Bma _ Huragan 2:2 (2:1). Mecz po- stwa Europy w dn. 16-18 sierpnia rb. W Paryżq na stadjonie Colombes Wf)- gólnych zawodników, co 'przy wybitnie 

bec 20 tys. widzów startowali zawodnicy słabo grającej obronie gości, nie było zbyt wyższy rozegrany w Lodzi przyniÓBl nie- Polska reprezentacja wyjeżdża na. 
amerykańscy oraz włoscy. Ciekawsze wy- trudnem dziełem. SkQda zaprezentowała spodzianie utratę jednego punktu zespo- kilka dni prz.ed zawodami, aby dQkład­
niki były następujące: 100 m - 1) Pe~e- się mimo znanych nowonabytków (zbroja łowi pabjanickiemu, który powinien mecz nie zapoznać się z torem regatowym. 
oek (A.) 16.6, 2) Doudelinger (F.) 10.6. - i Rusine.k) zupelnie przeciętnie, mając ten wygrać z różnicą przynajmniej dwóch Skład reprezentacji jest następujący: 
800 m: l ) Lanzi ew.) 1:53.4, 2) SouJe (F.) prze\',,-a.gę w ~ierwszej połowie gry, nie punktów. Do przerwy Burza jest stale jedynki _ Verey (AZS.-Kraków); 
1 :54.4. 1500 m: 1) Bright (A.) 3:36.6,2) Nor- potrafiła wykorzystać swej przewagi cy- przy piłce i uzyskUje tak wielką przewa- dwójki podwójne _ Verey i Ustup-
mand (F.) 3:37. 3) Bec~Ji (W.) 3:57.2. - fr.owo, dzięki braku porozumienia wata- gę, że nie schodzi prawie z połowy g'ospo- k' ( 
5000 m: Rocbal'd (F.) 14:v8. 110 m pl.: Co- ku i dobrej ob'l'O'1lie goc;podarzy. Pomoc darzy. W tej właśnie fazie gry Bauer s I AZS.-Kraków); 
pe .14.3. 400 m .pl.: Moo~e (A.) 54.8. Tyez- za wyjątkiem pracowitego Polaka widoez- strzela dwie bramki dla swych barw. le- dwójki bez słernika _ Bożuchow­
ka. Roy (A.) I Ramadler (F.) po 380. - nie niedysponowana., obroną zupełnie sła- den z nielicznych zrywów Huraganu przy- ski i KobyIiński (WTW.-Warszawa); 
Wda!: Peeeock 784. 2) R. Paul (F.) 770 (re- b N··ę.k .. bł d b ł ~ nosi im w rezultacie pięknie strzeloną dwójki ze sternikiem _ Kuryłowicz, 
kord franc.). Kula: Lyman (A.) 15.14. Dysk' a .. ć, ~~\. s~~: !eJ L ~ .em. y ~ ,?owo ~ bramkę przez RUdnickiego. Po przerwie Leporowski I jako sternik Bę.cler (KW 
Noel w.) 4950. "Vintel' (F.) ·~7.83. 4X400 I nos Zl~ .1 rej o ZJaDle mlell cz~s tempo gry nieco opadło. Stroną atakującą 04 ń) 
m: 1) Ameryka 3:19 2. FI'ancia 3:28. zawsze .doJ~ć do strzału, co w rezultacle J'est teraz Huragan, lecz mimo licznych -Pozna; 

., przynosIło Jedną bramkę za drugą. Szczę- czwórki bez sternika - BQżurhow-
Pły I śliwym zdobywcą pięciu bramek dla go- sytuacyj podbramkowych udaje mu się ski, Seweryn, Anłonowicz i Kobyliński wan e spodarzy byt Becker. choć w ataku naj- tylko wyJ'ównać przez Rutkowskiego. Pod (WTW.-Warszawa). 

lepszym był Stawicki na lewym łączniku. koniec gry obie drużyny widocznie opadły 
NI W czaSie mllędzypaństwoWYCh zawod6łw który SW" pracoWI'toŚCI'ą l' pom"SłQiWOŚCl'" na siłach spowodu wielkiego u'pału. Mecz W innyrh biegach Polacy udziału 

Elmcy I Ho andja w Al'Oheim uzyska y... J'" k ń . . S .... ł d b nie bl'or" Z raml'e . d l ki W grze kombinacYJ'nej wnl·.I.-ł do ataku o czy SIę remIsowo. ęuZJowa orze p. ..,. ma zarzą u po s e-zawodniczki holenderskie szereg dosko- ue> R t· W'd ó k ł """ . k t t . śl . l kó b t j wl'ele "'ycI'a l' bOJ·owośCI·. Serj'" bramek za- ae Ig·g. l z W o Q o iIVU. go ZWlę.Z u owarzy s w WIO' arskH'h na yeh wyni w, yły one nas ępu ące:" '< • 'd' . . 
100 m. dow.: Den Ouden 1:05.2,2) Wagner czyna Becker, który już w B minucie uzy- Concordja (Piotrków) _ Strzelec (Ka- WYl ez .. zaJą: Lot~ .jako k.ierQwnik eks-
(N.) 1 :12. 100 m wzn.: Mastenbroeck "kuje pierwszy punkt dla swych barw. llsz) 6:2 (3:1). Dru,gi z kolei mecz o wejśeie pedycJI. oraz BO.lanczyk l SpQrny. któ-
1:19.2. 200 m klas.: Stromberg 3:13.3. Zna- Drugą bramkę strzela główką Stawicki, po klasy A w Piotrkowie przyniÓBł zdeey- rzy równocześnie wezma url7iał w mię-
ny w Polsce l\!ooi (H.) wygrnł 100 ID r!C')w ;1 .... C7"Tl'l g~;l t1"l~~" plę P"""'IV/I1''1;,. na ~rl'tj - d"W8TlP :r,wvcip,.i!two gospodarzom w sto- dzynarodowym kongr~sje wioślarskim, 
w czasie 1:02.8. 100 m wzn. Va.n Heteren /(~bt)i • .,~,a,.P p \' 1' \\ '1 rn ~I';:r'" n:." h ,~~)I J k~ li. : . Przez cały czat. qry hotl'ko· 1 ..lki odbędzie się ~ Berlinie w dn. 13 
(Jl.) 1:14.:ł., .. ~.Ul D".'-I.1 """JJJ,\ hU. .... J~UJ.l ... ~.i.l.il ....... ,- I.~ ~ ',um:s m: '2 11 stalą przewagę, o ezem nil.jle· do 16 sierpnia. 




